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DALSZE OBRADY KOMISJI OGÓLNEJ ZGROMADZENIA 0. N. Z. 


L.X. R. R. szermierzem idei pokoju 


Wniosek delegacji radzieckiej zmierzający do utrwalenia 


okoju 


i przyjaźni między narodami, umieszczony na porządku dziennym 
obrad Zgromadzenia Ogólnego 


PARYŻ (PAP). Jak już donosiliś my, Komisja Ogólna postanowiiła 
'ednoczonych 


zlecić Zgromadzeniu Ogólnemu Narodów Zj 
na porządku dziennym obrad wniosku delegacji radzieckiej „o 
kach mających na celu zapobieżenie mowej «wojnie 


umieszczenie 
środ- 
éwiatowej onaz 


utrwalenie pokoju i przyjaźni między narodami”. 


Zgromadzenia Ogólnego ONZ 


PARYŻ (PAP) W poniedziałek od- 
było się kolejne posiedzenie plenarne 
sesji Zgromadzenia Ogólnego ONZ. 

Podczas obrad przedpołudniowych 
przemawiali: delegat Boliwii, brytyj- 
ski minister spraw  zagranitznych 
Anthony Eden, delegat Peru oraz mi 
nister spraw zagranicznych Kanady 
— Pearson. ; 

Na posiedzeniu popołudniowym za- 
bierali głos: przedstawiciel Grecji, 
„delegat“ kuomintangowski oraz de- 
legaci Iraku i Chile. 


Otwarcie obrad 
mieszanej komisji 
rumuńsko-polskiej 


WARSZAWA (PAP) W dniu 12 bm. 
odbyło się w sali konferencyjnej Min. 
Kultury i Sztuki uroczyste otwarcie 
obrad mieszanej komisji rumuńsko- 
polskiej, mającej na celu opracowa- 
nie planu wymiany kulturalnej na 
rok 1952 w ramach zawartego ukła- 
du o współpracy kulturalnej polsko- 
rumuńskiej. 

W uroczystości, 
polskiej z. przewodniczącym 
nistrem oświaty H. Jabłońskim i de- 
legacji rumuńskiej z przewodniczą- 
cym komitetu i instytucji kultural- 
nych. M. Rosianu na czele, wzięli u- 
dział Min. Kultury i Sztuki S. Dybow 
ski oraz przedstawiciele świata kyl- 
turalnego. Obecny był również am- 
basador rumuńskiej republiki ludo- 
wej N. Dinulescu. 

Otwarcia obrad dokonał min. Dy- 
bowski, podkreślając, że realizacja 
planu wymiany kulturalnej pozwoli 
na dalsze, wzajemne poznanie kultu- 
ry i sztuki obu narodów, na dalsze 
przekazanie sobie doświadczeń w 
walce o nową socjalistyczną kulturę. 

-Po przemówieniach rozpoczęły się 

obrady komisji. 


Artykuł 


wicemin. Sokorskiego 
na łamach prasy 
radzieckiej 


MOSKWA (PAP) Na łamach czaso 
pisma „Sowieckoje Iskustwo“ ukazał 
się artykuł wiceministra kultury i 
sztuki — W. Sokorskiego pt. „Drogi 
rozwoju kultury krajów demokracji 
ludowej“. 


oprócz delegacji 
+ wicemi- 


| 


Uzasadniiając konieczność wżącze- 
nia tego punktu do porządku dzien- 
nego obrad, delegat radziecki Ma- 
lik oświadczył, że należy podjąć 
konkrétne kroki, eby wyprowadzić 
świat z tej niebezpiecznej sytuacji, 
w jakiej znalazł się on w rezulta- 
cie knowań podżegaczy wojennych 
i tych, którzy im pomagają. Należy 
przede wszystkim położyć ikres 
wojnie w Korei. Trzeba niezwtocz- 
nie poczynić kroki „przeciwko przy- 
gatowaniom do nowej wojny wia- 
towej. Przygotowania te — pod- 
kreśla delegat radziecki — prowa< 
dzone są w pewnych krajach, 
zwlaszcza w Stanach Zjednoczo- 
nych, w Anglii i we Francji oraz w 
innych- państwach, należących do 
agresywnego bloku atlanityckiego. 
Należy wreszcie zakazać produkcji 
broni atomowej oraz rozciągnąć 
ściszą komtrolę nad wykonamiem te- 
go zakazu z tym, że enengia atoma- 
wa i istniejące bomby atomowe 
winny być wykorzystane wyłącznie 
dia celów pokiojowych. 

Delegat amerykański Austin nie 
mógł znaleźć żadnych angumen- 
tów, które można by wysunąć prze- 
ciwiko rożpatrzeniiu na bieżącej se- 
sji wniosku radzieckiego i: zmuszo- 
my był zgodzić się na włączenie go 
do porządku dziennego. Austin u- 


zasadniaą swą „zgodę” rzekomym 
dążeniem Stanów Zjednoczonych 
do zakezu broni atomowej oraz O- 
świiiadiczyż, iż deliegacja amerykań- 
ska spróbuje dowieść tego w toku 
dyskusji. nad wnioskiem radziec- 
kim. Austin powołał Się przy tym 
ponownie na osławiony „plan Bemu- 
cha”, jako podstawę uregu!owania 
sprawy kontroli nad enengią atomo- 
wą, mimo że Związek Radziecki 
(Ciąg dalszy na str. 2) 
NN NN 


.. . s 
Szef delegacji polskiej 
. 
przed mikrofonem 
e ., B 
radia chińskiego 
PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Chin donosi, że szef delegacji pol- 
skiej na  unoczystości chińskiego 
święta narodowego Jerzy Putra- 
ment wygłosiż w przeddzień odjazdu 
przemówienie radiowe, w którym 
przedstawił swe wrażenia z nowych 
Chin. Stwiierdziż on z radością, że 
delegacja polska zapoznała się z ży- 
ciem chińskiego ludu pracującego i 
młodzieży chińskiej, że mogła się 
spotkać rówmósż z najwybitniejszy- 
mi  przedstawicielami Chin Ludo- 
wych z Mao Tse-tungiem na czele. 
Ze swego pobytu w Chinach de- 
łegacja polska wymiosza głębokie 
wrażenie, że wielki wyzwolony na- 
ród chiński, żyjący w ogromnym, 
piąknym i bogatym kraju, posiada- 
jący wielką starą kulturę. przepeł- 
niony jest wfinością we wzasne sity. 


Wzrost produkcji stali w październiku br. 


Poważnego przełomu dokonali stałowcy 


na drodze do przełamania trudności produkcyjnych 


KATOWICE (PAP) Program walki o pełne wykonanie planu produkcji 
stali na rok 1951, ustalony przed kilku tygodniami na chorzowskiej na- 


radzie stalowników, jest pomyślnie 


Wiele spośród tych trudności i bra 
ków, które stalownicy polscy tak 
wnikliwie zanalizowali i szczerze po 
stawili we wrześniu br. przed całym 
aktywem hutniczym, zostało przeła- 
manych. 

Wynik narady chorzowskiej, to po 
ważny wzrost produkcji w porówna+ 
niu z wrześniem br. i osiągnięcie. w 
październiku najwyższej w roku bie- 
żącym wytwórczości, stali pokrywa- 
jącej częściowo niedobory III kwar- 
tału br. 

Jednym z decydujących czynników 
które umożliwiły tego rodzaju osiąg- 
nięcia, jest zapoczątkowane na na- 
radzie chorzowskiej współzawodnict- 


Gromada Bolumin wzywa 


wszystkie gromady woj. bydgoskiego 
do wykonania zobowiązań wohec Państwa 


BYDGOSZCZ. Pierwszą gnomadą 
województwa bydgoskiego, która w 
pełni wywiązała się z zadań gospo- 
dawczych i finansowych wobec Pań- 
stwa Ludowego, jest gromada Bo- 
lumin w gminie Dąbrowa Chemiń- 
ska pow. Chełmno. 
` Gromada Bolumin składa się wy- 
łącznie z małoroinych chłopów. W 
dniu 8 listopada z dumą zameldo- 
waża, że podatek gruntowy, Fundusz 
SFOR i Narodowa Pożyczka spła- 
cone zostały w 100 proc., ziemniaki 
odstawiono w 100,2 proc., zboże w 
100,8 proc., a trzody chłewmej zakion- 
traktowano w 102 proc, 


kich zobowiązań. Na uroczystość 
przybyli: przewodn. Prez. WRN Ra- 
koczy i wiiceprzew. Prez. WRN — 
Schmidt, przedstawiciele władz po- 
wiatu i gminy oraz chłopi z okiolicz- 
nych gromad. W nagrodą za zaję- 
cie I miejsca w skali wojewódzkiej, 
gromada Boiumin otrzymała od Pre- 
zydium WRN komplet mebli dla 
świetlicy gnromadzkiej.  Przodujący 
chżopi Bolumina: Helena Babkie- 
wicz, Jan  Barczyński, Władysław 
Barczyński, Ignacy Brążkiewicz, Jan 
Buliński, Antoni Lewandowski, To- 
masz Lewandowski, Aleksander Mą- 


Znaczy to, | draszewski, Franciszek  Muchewicz, 


że m. in. chłopi Bolumina zamiast | Bolesław Rogaia, Konstanty Wiiłkow 


41, odstawią 43 tuczniki. 
' Pełna peńriotyzmu i dojrzałości po 


ski, / Czeslaw Wojciechowski i Ta- 
deusz' Wojóiechowski * otrzymali z 
rąk przew. Prez. WRN eamtystycznie 


litycznej postawa wszysilkich  chło- | wykonane dyplomy uznania. `: 
pów gromady Bolumin jest dowo- | W imieniu -chłopów Boiumina Ta- 


dem właściwego zrozumienia akcji 
prowadzonych przez Rząd Polski Lu 
dowej. 

„W ub. niedzielę odbyła się w Bolu 
minie wieka 


deusz Wojciechowski, wżaściciel 6 ha 
gospodarstwa, wezwał wszystkie gro 
mady województwa bydgoskiego do 
wykonania w terminite” zobowiązań 


uroczystość z okazji gospodarczych i finansowych "wabec 


zrealizowania przez gromadę wszyst Polski Ludowej. 


realizowany. 


wo o tytuł najlepszej stalowni w IV 
kwartale br. 

Wyniki tego- współzawodnictwa 
analizowane są w każdym miesiącu. 
Miesięczne oceny stanowić będą pod 
stawę do wytypowania przodujących 
stalowni w polskim hutnictwie. 

Jak stwierdzono na naradzie mie- 
sięcznej, która odbyła się ostatnio w 
Katowicach z udziałem ministra 
przemysłu ciężkiego. Juliana Tokar- 
skiego, znaczna większość stalowni 


wykonała w październiku br. nie tyl | 


ko swoje plany produkcyjne, ale wy- 
pełniła również zwiększone, zadania 
specjalne, mające na celu wyrówna- 
nie niedoborów poprzednich miesięcy 

Poważnego przełomu w swojej pra 
cy.dokonali stalownicy huty im. Sta- 
lina, którzy wysoko przekroczyli plan 
październikowy, uzyskując w tym 
miesiącu produkcję o około 30 proc. 
‘wyższą niż we wrześniu br. Po raz 
pierwszy od szeregu miesięcy wyko- 
rzystano tu poważne rezerwy pro- 
dukcyjne poprzez całkowitą reorga- 
nizację transportu złomu i wlewków. 

Po naradzie odbyło się posiedzenie 
komisji współzawodnictwa pracy w 
stąlowniach, która, biorąc pod uwa- 
gę osiągnięte wyniki pierwszego eta- 


me remonty urz 


żenia kosztóm. 


Na zdjęciu: Robotnic 
brygady remontowej 


Bolesłam 


Po raz pierwszy ro naszych portach zostały wprowadzone mzorco- 
ąadzeń przeładunkowych. W zorcoroe remonty ustalą 
młaściwe normy remontowe dźwigów me wszystkich naszych portach 
przyczyniając się do popramienia jakości wykonania remontóm i obni 


oluchówskiego przy remoncie wzorcowym me- 


Kozłoroski i Bronisłaro Koszałka z 


chanizmu pojazdu wózka na dźwigu portowym w porcie gdyńskim, 


Ponad 92 


tys. ton ziemniaków 


przybyło z NRD na Śląsk 


KATOWICE (PAP) Na Śląsk przy- | 


kim tempie rozprowadzane do zakła= 


było dotychczas 92.876 ton ziemnia- | dów pracy oraz do punktów dystry- 


ków importowanych z Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej. 

Stacja kolejowa w Gliwicach przy- 
jęła w okresie od 23 października do 
10 listopada br. ok. 5.600 wagonów 
ziemniaków. Transporty przybywają 
regularnie każdego dnia i są w szyb- 


bucyjnych. 

W dniu 9 bm. zakończono już w 
NRD załadunek ostatnich transpor- 
tów ziemniaków z ogólnej liczby 100 
tys. ton przeznaczonych dla Polski. 
Ostatnie transporty nadejdą do sta= 
cji granicznej w najbliższych dniach, 


133 powiaty wykonały. w 65 proc. 


roczny plan skupu zboża 


WARSZAWA (PAP). W dniu 10 
bm. najlepsze wyniki w planowym 
skupie zboża uzyskali chłopi z wo- 
jewództw: katowickiego, kralkow- 
skiego, łódzkiego i rzeszowskiego. 
Najszabiej skup zboża przebiegał w 
województwach: szczecińskim, gdań 
skim i białostockim. 

Granice 65: proc. wykonania rocz- 
nego planu skupu zboża osiągnęli 
chicpi z dalszych 10 powiatów. Są 
to powiaty: Krotosżyń -w-woj. poź 


pu, wytypowała jako kandydatów do 
zajęcia pierwszego miejsca w hutnic- 
twie polskim i uzyskania tytułu przo 
dującej w IV kwartale br. stalownie 
huty „Kościuszko”. 


Akcja w obronie pokoju- 
we Frąncji 


PARYŻ (PAP) ł0 i 11 listopada, w 
rocznicę zakończenia pierwszej woj- 
ny światowej, odbyło się w całej 
Francji tysiące lokalnych: zebrań po- 
kojowych, poświęconych przygotowa 
niom do departamentslnych zjazdów 
pokojowych. 


Gimnastycy polscy 
zwyciężają w Paryżu 


Z okazji 
FSGT odbyły się w Paryżu dwudnio- 
we zawody gimnastyczne w konku- 
rencji kobiet i mężczyzn między re- 
prezentacjami FSGT i CRZZ. 

Zawody w obu konkurencjach wy- 
grali Polacy. j 

W konkurencji kobiet 170,29:163:74 
pkt, a w konkurencji mężczyzn 330,65 
:314,82. 

W drużynie polskiej bezkonkuren- 
cyjną była mistrzyni świata Helena 
Rakoczy, która zdecydowanie wygra- 
ła wszystkie konkurencje. 


Uroczyste obchody 


Międzynarodowego 


, WARSZAWA (PAP) Z okazji rocz- 
nicy powstania Światowej Federacji 
Młodzieży Demokratycznej, którą 
młode pokolenie obchodżi jako Mię- 
dzynarodowy, Dzień Młodzieży w wie 
lu ośrodkach: naszego kraju odbyły 
się uroczyste masowe zebrania. 

W wielkim zgromadzeniu w andry 
chowskim domu kultury wzięli u- 
dział m. in. przedstawiciel młodzieży 
Chin Ludowych — Won Mo-Sung o- 
raz delegat młodzieży węgierskiej — 
Woros Morgin. 


Dnia Młodzieży | 


[0 rozwój i rozkwit swej wielkiej oj- 
| czyzny i o pokój między narodami. 

| Delegat młodzieży węgierskiej Wo- 
ros Morgin powiedział m. in.: 


| „Młodzież węgierska, podobnie jak 
| młodzież polska bierze: czynny udział 
| w budowie socjalizmu-w:swym kra- 
ju. w tej chwili wznosimy w naszej 
„ojczyźnie pierwsze socjalistyczne mia 
„sto im. J. Stalina, tak jak wy — No- 
iwe Hutę. Naszym wspólnym celem 
|jest pokojowe budownictwo, wzorem 


Won Mo-Sung zapoznał zebranych ; w pracy i w walce jest dla nas Kom- 


z ofiarną walką młodzieży chińskiej 


l 


somoł”. 


X ‘krajowego kongresu 


nańskim — 65,8 proc., Turek w woj. 
poznańskim — 65,8 proc. Starogard 
w woj. gdańskim — 65,6 proc, Ka- 
mień w woj. szczecińskim — 71,3 
proc, Nowogard w woj. szczeciń- 
skim — 73,9 proc. Powiat szczeciń= 
ski w woj. szczecińskim — 75 procz 
pow. Wolin w woj. szczecińskim — 
65 proc., pow. Zielona Góra w woj, 
zielonogórskim — 65,3 proc, pow. 
Opole w woj. opolskim — 65,7 procy 
„pow. . Miechow w.. woj. krakow< 
skim — 65,3 proc. 

Łącznie z wymienionymi powia- 
tami ogólna liczba powiatów, kóre 
osiągnęły gramicę 65 proc wykona= 
nia planu mocznego wynosi dotąd 
133. 


Osiem dlatszych powiatów prze- 
kroczyło % proc. pianu rocznego i 
zostało zwolnionych podobnie 
jak poprzednio 22 przodujące po- 
wiaty — z obowiązku odsypów i 
miamek.. Nowo zwolnionymi po- 
wiatami są: radzymiński w woj, 
warszawskim — .90,1 proc., powiat 
bocheński w woj. krakowskim. — 
90,9 proc, powiat oświęcimski w 
woj. krakowskim — 91,3 proc., po= 
wiat snzejecki „w woj. opolskim — 
90,2 proc., powiat namysłowski w 
woj. : opolskim — 90 proc., powiat 
Międzychód w woj. poznańskim — 
90,1 proc. powiat Gubin w woj. 
zielonogórskim — 90,5 proc. oraz 
powiat Katowice w woj. katowice 
kim — 98,3 proc. 

Łącznie dotąd z obowiązku odsy= 
pów i miarek zwolnionych zostało 
razem z wyżej wymienionymi. 30 
powiatów. 


Ciężkie straty 
ponoszą agresorzy 
w Korei 


PEKIN (PAP) Komunikat do- 
wództwa naczelnego Koreańskiej 
Amnii Ludowej ogłoszony 12 listo- 
pada stwierdza, że oddziały Koreań 
skiej Armii Ludowej w ścisłym 
współdziałamiu z oddzisżami ochot= 
ników chińskich w dalszym ciągu 
odpierają na wszystkich frontach 
zaciekte ataki imperialistów amery- 
kańsiko-angielskich i wojsk lisynma 
nowskich zadając im wielkie straty 
w ludziach i sprzęcie. 

Dnia 11 bm. na froncie zachod- 
nim w rejonie Jonczhon oddziały 9 
dywizji lisynmanowskiej podejmo= 
waży kilkakrotnie zaciekłe ataki u- 
siłując przerwać linię obronną Ar- 
mii. Ludowej. Jednakże nieprzyja- 
ciel zostat odparty i poniósł cięż- 
kie straty. 


2.800.000 m. tkanin. 
ponad plan 


MOSKWA (PAP) Radziecki prze- 
mysł lekki wyprodukował już w ro- 
ku 1951 — 2800.000 metrów tkanin 
jedwabnych ponad plan. Poważnie 
wzrosła produkcja tkanin z jedwabiu 
' naturalnego. 5 ; 


mua Str.2 


(Dokończenie ze str. 1) z 
aaiae, Jai wykazywał, iż 
nie słusznego i ucz- 

5 powod 


©iwego i o |" 
SPRAWA REPREZENTACJI 


' CHIN LUDOWYCH W ONZ. | 


3 ` - - > j 
wmuosta o umieszczenie na porząd- 
ku dziennym sprawy reprezentacji 
Chińskiej -Repubiki Ludowej „w 


Uzasadn'ając propozycje delegacji 
radzieckiej, Malik podkreślił, że ce- 
łem jej jest położenie kresu nie- 
sprawiedliwemu i bi vnemu sto 
sumikowi agresywnych grup w ONZ 
wobec wielkiego narodu chińskiego. 
Próby kwestionowania suwerenn- 
nych praw narodu chińskiego lub 
przeszkcdzenia w ich realizacji — 


radziedka 


oświadczył delegat radziecki — są | 


sprzetzne z zasadami prawa mię- 
dzynarodowego i karty Narodów 
Zjednoczonych. 

Delegacja radziecka — powiedział 
w zakończeniu Me'ik — domaga się 
Gianiowiczo, aby sprawa reprezenta- 

ji Chińskiej Republiki Ludowej w 

Z zostala umieszczona na po- 
rządku  drienmym bieżącej segji 
Zgromadzenia Ogólnego Narodów 
Zjednoczonych. 

Po oszczerczym, antyradzieckim 
przemówieniu przedstawiciela kliki 
kuomintangowskiej zabraż głos de- 
legat Polski, profesor: Manfred 
Lachs, który zażądał przyjęcia 
wniosku radzieckiego. 

Przechodząc do omówienia poli- 
tycznego aspektu zagadnienia, de- 
legat Polski stwierdził, że Kuomin- 
tang i jego przedstawiciele nie re- 
prezentują nianodu chińskiego, nie 
mają z nim żadnego kontaktu onaz 
nie mogą zaciągnąć ani wykonywać 
w jego imieniu żadnych zobowią- 
zań. Jedynym celem udziału kliki 
kuomintangowskiej w ONZ jest 
rozpowszechnianie kłamstw i o- 
szczerstw oraz wywoływanie terć 
wśród narodów zjednoczonych. 

Głosami boku anglo-amerykań- 
skiego została narzucona Komisji 
Ogólnej rezolucja, wypowiedająca 
Się przeciwko umieszczeniu na po- 
rządkwu dziennym Zgromadzenia 
Ogólmego sprawy 
Chin w ONZ. 

PROPOZYCJE 
„ROZBROJENIOWE" 

MOCARSTW ZACHODNICH 

Z kolei Komisja powzięła uchwa- 
łę w sprawie włączenia do porząd- 
ku dziennego wspólnego wniósku 


Koszykówka 


BYDGOSZCZ. W pierwszej serii roz- 
Erywek koszykówki męskiej o mistrzo- 
stwo kłasy wojewódzkiej Pomorza spot 
kały się zespoły Budowlanych -Toruń 
z Kolejarzem i Spójnią Bydgoszcz. w 
obu spotkaniach zwyciężyli Budowlani 
Toruń, bijąć młody zespół Spójni 71:52 
(41:15), oraz Kolejarza w stosunku 56:34 
(26:24). Najlepszym strzelcem okazał się 
u zwycięzców Wawrzyniak, który w obu 
meczach uzyskał 51 pkt. 

Poziom spotkań słaby. 


w spotkaniach o mistrzostwo kłasy wo 
tewódzkiej Pomorza w kwszykówce mę- 
skiej padły następujące wyniki: 

Kolejarz Toruń — Spójnia Grudziądz 
35.41 (23:13), AZS Toruń — Spójnia Włoc- 
ławek 51:62, Stal Grudziądz — OWKS 
Bydgoszcz 57:89 (20:37). 


ELIMINACJE BOKSERSKIE JUNIORÓW 
POMORZA 


Ww ub, sobotę i niedzielę odbyły się w 
Aleksandrowie Kujawskim i Chełmnie 
eliminacje wojewódzkie juniorów pię- 
ściarskich Pomorza. Startowało ogółem 
135 zawodników, co jest dowodem umaso 
wienia sportu bokserskiego na Pomorzu 
i Kujawach. W Chełmnie drużynowo 
zwyciężył Kolejarz Bydgoszcz 22 pkt., 2. 
Stal Chełmno 10 pkt., 3. Kolejarz Ino- 
wrocław 5 pkt., 4. Stal Grudziądz 4 pkt., 
5. Unia Święcie 2 pkt. Do finałów Za- 
kwalifikowali się m. Niedźwiedzki 
i Nowak (Kol. Bydg.), Fornalik (Unia 
Chełmża), Biały (Kol. Toruń), Nitzler 
(Unia Chełmża), Zawadzki (Stal Chełm- 
ża) i inni. À N 

Spotkania finałowe odbędą się 24 i 25 


in.: 


bm. w Świeciu, a weźmie w nich udział, 


z górą 40 zawodników. 


PIŁKA NOŻNA 


w spotkaniach piłkarskich o puchar 
WKKF Pomorza OWKS Bydgoszcz po- 
konał Unię Świecie 8:2 (3:1), a Budowla- 
ni Chojnice wygrali ze Stalą Nakło 2:1 
(0:1). 

W Grudziądzu w spotkaniu towąrzy- 


miejscowa Spójnia uległa Flocie 
p elk 2:7 (1:4). 


men 


OE aa” ca być 
ma 
pierwszym krokiem do regulowa- 


klaracja”. i 


czonych. oraz wykorzystania Zgro- 

maidzenia Ogólnego dia oszczerstw 

y ji przeciwko Związkowi 
krajom 


nym Zgromadzenia  nikezemnej 
skawgi o rzekomym  niebezpieczeń- 
stwie zagrażającym Jugosławii ze 
stromy Związku Radzieckiego i kra- 
jów demokracji ludowych. 

j Demaskując prawdziwe kulisy tej 
Ékargi oraz cele jej rozpatrzenia w 
ONZ, delegat radziecki Malik 


i 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Niho akwa 


idej pokoju Surowa, teczsprawiedtiwa kara 


spotkała szajkę młodych gangsterów 


wskazaż na to, iż rz jugosłowiań- 
ski i klikia A = zen 0 


d d&a na czele dawno już wkunoczył- 


na drogę uprawiania wrogiej poli- 
tyki wobec Związku Radzieckiego i 
krajów demokracji ludowej, dawno 
stat się m i agresywnej po- 
lityki bloku. eng!o-amerykańskiego. 
graniczna Związku Radzieckiego 
zmierza do. utrwalenia pokoju po- 
wszechnego i rozwoju przyjaznych 
stosunków ze wszystkimi krajami. 
Rzeczywistym _ niebezpieczeństwem 
diae Jiugosławii li SzŃ jugosto- 

iki jest d ma 2 
stów i militarystów amer - 
skich oraz przekszitażcenie Jugosla- 
wii w kolonię imperializmu amery- 
kański: 


jego. i 

Głośami bloku amglo-ameryńskie- 
go przeciwko gzosom ZSRR i Polski 
Komisja postanowiła umieścić skar- 
gę 'titowską na porządku dziennym 
obrad Zgromadzenia. 

Komisja Ogólna postanowiła na- 
stępnie powolać Specjałną Komisję 
Potityczną Zgromadzenia Ogólnego 
onaz rozdzielć*a poszczególne punk- 
ty porządku dziennego między róż- | 
ne komisje. , 


"WARSZAWA (PAP). W drugim 
dniu procesu członków gangsterskiej 
szajki terrorystyczno-rabunkowej, 
Zbigniewa Burmajstra i innych, Woj 
skowy Sąd Rejonowy w, Warszawie 
zakończył przesłuchanie licznych 
świadków po czym wysłuchał prze- 


mówień stron, i ostatniego słowa! 


oskarżonych. 


Nowy radziecki sposób 
zwiększania 
urodzajności gleby 


MOSKWA (PAP) W ZSRR zastoso- 
wano nowy sposób zwiększania uro- 
dzajności gleby przez. pogłębienie 
warstwy ornej do 30 cm. Nowy spo- 
sób -rki zastosowały już kołchozy 
Ukrainy, Syberii, Kaukazu północ- 
nego oraz kołchozów -południowo- 
wschodniej części ZSRR. 


Pogłębianie warstwy ornej do 30 
cm przyczynia się do zwiększania u- 
rodzajności gleby o 30—50 q zboża z 
ha. Dzięki głębokiej orce zniszczone 
zostają całkowicie wieloletnie i jed- 
noletnie chwasty. W roku bież. nowy 
sposób orki przeprowadzono już na 
obszarze 14.000.000 ha. 


Zagadnienie rzemiosła, 
drobnej wytwórczości i handlu 


tematem | Wojewódzkiej 


BYDGOSZCZ (Z) Ustawa z 26 marca 
1950 r., powołując do życia terenowe or- 
gany jednolitej władzy państwowej, dą- 
żąc do możliwie najszerszego udziału 
mas pracujących w wykonywaniu wła- 
dzy państwowej — przewidziała utworze 
nie przy radach terenowych szeregu ko- 
misji, którym zgodnie z uchwałą — po- 
wierzone być miało inicjowanie pro- 
jektów uchwał, opiniowanie spraw przed 
stawionych przez radę i kontrolowanie 
działalności organów rady, władz, urzę- 
dów i instytucji nie podporządkowanych 
radzie narodowej. 

Do komisji tych obok przedstawicieli 
organizacji politycznych i społecznych 
weszli także członkowie rad narodowych, 
należący do Stronnictwa Demokratyczne 
go. Szczególnie liczny udział członków 
SD — ze względu na bazowanie Stronnic 
twa na rzemiośle i drobnomieszczań- 
stwie — zaznacza się w komisjach han- 
diu i drobnej wytwórczości. 

Dla podsumowania dotychczasowej 
działalności aktywu SD w radach naro- 
dowych, a szczególnie dla wytyczenia 
form pracy w komisjach rad narodowych 
na najbliższą przyszłość, staraniem WK 
SD w Bydgoszczy zorganizowana została 
I Wojew. Kurso-Konferencja aktywu SD 
w radach narodowych. 

Po zagajeniu konferencji przez sekre- 
tarza wojewódzkiego kol. pos. Czechowi- 
cza i powołaniu prezydium, do którego 
weszli kol. kol.: Mańkowski — przedsta- 
wiciel CK SD, Furmaniak, Chełminiak, 
Krystek, Nowicki, Urbanowicz i Bała, 
rolę i zadania aktywisty Str. Dem. w ra- 
dach narodowych omówiła wiceprzew. 
bydgoskiej MRN kol. Furmaniakowa. 

Dyskusja jednakże, która wywiązała 
się na zakończenie kurso-konferencji, 
obracała się głównie wokół dwóch na- 
stępnych referatów instruktażowych, a 
mianowicie omówionej przez kol. Kryst- 
ka pracy członków komisji drobnej wy- 
twórczości i referatu kol. Chmielewskiego 
na temat pracy członków komisji han- 
dlu. 

W roku bież, na terenie naszego woje- 


Bony mięsno-tłuszczowe 
w miesiącu grudniu 


WARSZAWA (PAP). Dotychczaso 
wy system wydawania bonów mięs- 
no-tłuszczowych wykazywał wiele 
niedociągnięć związanych z brakiem 
jednolitych przepisów, odpowiednie 
go zróżnicowania kategorii bonów 
oraz odpowiedniego uwzględnienia 
warunków rodzinnych. 

W związku z tym zostały przez 
Ministerstwo Handlu Wewnętrznego 
opracowane nowe, ujednolicone prze 
pisy o trybie i sposobie wydawania 
bonów mięsno-tż+uszczowych w mie- 
siącu grudniu br. 

Szczegółowe przepisy ustalają tryb 
wydawania bonów przez zakłady 
pracy i Rady Narodowe na podsta- 
wie zgłoszeń, potwierdzonych przez 
prowadzących meldunki. 


Kursokonłerencji aktywu 


wództwa istnieją 632 zakłady drobnej 
wytwórczości,-przy czym do końca roku 
przewiduje się uruchomienie jeszcze 17 
przedsiębiorstw, które założą dalszych 66 
zakładów. Pomimo tak wielkiej na pozór 
liczby czynnych zakładów drobnej wy- 
twórczości nie wszędzie jeszcze potrafiły 
one zaspokoić wszystkie potrzeby miej- 
scowego rynku. Drobna wytwórczość — 
to nie tylko uzupełnienie produkcji prze 
mysłu kluczowego: to przede wszystkim 


[im większej swobody korzystania z na= 


wykorzystanie surowców miejscowych, 
ostateczne zużycie odpadków, a przez 
stopniowe rozszerzanie działalności spół- 
dzielczości pracy — aktywizacja gospo- 
darcza terenów zacofanych. Te wielkie 
zadania, jakie przypadły do realizacji 
drobnej wytwórczości, uwarunkowały od 
powiednią politykę skarbową (ulgi po- 
datkowe dla spółdzielni produkujących 
wyłącznie z odpadków), a powinny tak- 
że doprowadzić w przyszłości — jak tego 
żądał w dyskusji teren — do Ściślejszej 
kontroli użytkowości dostarczanych przez 
przemysł kluczowy odpadów, jak rów- 
nież do zwolnienia spółdzielni produku= 
jących z odpadków — dla zapewnienia 


darzających się surowców — z koniecz- 
ności wykonania planów w asortymen- 


Tylko do 15 listopada br. 


przyjmują Urzędy Pocztowe, PKO i listonosze prenumeratę 


Ilustrowanego Kuriera Polskiego 


na miesiąc grudzień 


cie. 


Odpowiednio do tych poważnych zadań 
drobnej wytwórczości — równie rozległe 
'są możliwości pracy odpowiadających 
komisji, które winny roztoczyć nadzór 
nad miejscowymi wydziałami przemysłu 
oraz poprzez kontrolę społeczną nad za- 
kładami i stały kontakt z masami pra- 
cującymi dbać o permanentne zaopatrze- 
,nie terenu w odpowiednią produkcję. 
| Szczególnej aktualności — wobec od- 
| czawanych ostatnio pewnych trudności 
w zaopatrzeniu — nabrała działalność 
| komisji handlu rad narodowych. Komisje 
te, działające dotychczas w zakresie 
spraw obrotu towarowego, żywienia 
|, kontraktacji i skupu, ostat- 
nio powinny były obok walki o uspraw- 
nienia dystrybucji zająć się także — 
wspólnie z komisjami do walki ze spe- 
kulacją — ujawnianiem i zwalczaniem 
dezorganizujących rynek spekulantów. 


Dotychczasowy okres istnienia obu 
tych komisji wykazał, że należący do 
nich członkowie SD — podnosząc zresztą 
styl swej pracy na coraz wyższy poziom 
— częstokroć wciąż jeszcze pracują for- 
malnie, nie umiejąc pogłębić i rozwiązać 
szeregu zagadnień. Podczas dyskusji sze- 
reg kolegów (Wysokiński — Wąbrzeźno, 
Chełminak — Inowrocław, Bała — Byd- 
goszcz, Hajec — Grudziądz, Zawierucha 
— Inowrocław i Krysztal — Aleksan- 
drów) tłumaczyło brak aktywności nie- 
których komisji nieodpowiednim rozpla- 
nowaniem pracy wewnątrz komisji, 
szczupłością aktywu, a w związku z tym 
ciągłą płynnością składu komisji i pew= 
nymi trudnościami w terenie. Nie ulega 
wszakże wątpliwości, że wszystkie trud- 
ności w pracy komisji, a także niektó- 
ryeh spółdzielni (kol. Gawroński — Alek- 
sandrów), poprzez ściślejsze powiązanie 
prac komisji z radami (kol. Hajec — Gru 


SD w Radach Narodowych 


dziądz) i z terenem (kol. Przybyła — 
Bydgoszcz) zostaną przezwyciężone. 

Dyskusję, która dała niewątpliwie sze- 
reg konkretnych materiałów WK SD i 
klubowi radnych SD przy WRN, podsu- 
mował zastępca kierownika. Wydz. Rad 
Narodwych CK SD kol. Mańkowski. 

Na zakończenie konferencji zebrani jed 
nogłośnie uchwalili rezolucję, w której 
aktyw SD woj. bydgoskiego pracujący 
w terenowych komisjach handlu wezwa- 
ny został do wzmożenia walki z potajem 
nym handlem i wszelkimi przejawami 
wrogiej propagandy, zaś w dziedzinie 
drobnej wytwórczości — do pomocy przy 
zrzeszeniu całego rzemiosła indywidual- 
nego w rzemieślniczej spółdzielczości po- 
mocniczej i wzmożenia akcji szkolenia 
kadr na odcinku spółdzielczym. 


Świadkowie: adwokat St. Hartwig, 
Ludwika Rakowska. dr Anna Łaska- 
Abramowicz, Klimasiński, dr Maria 
Tolpa, Kazimierz Gąsecki, dr Hipolit 
Schoenman, H. Olsienkiewicz i inni, 


ców napadów rabunkowych z bronią 
w ręku na ich mieszkania. 

Po zamknięciu postępowania dowo- 
dowego, zabrał głos prokurator woj- 
skowy mjr Ligięza, . 

Oskarżyciel publiczny charaktery» 
zuje oskarżonych jako gangsterów 4 
czeicieli gangsieryzmu — zdegenero- 
wanych wyrzutków tzw. / „bikinia- 
rzy, wyznawców amerykańskiego 
stylu życia, którzy winni spotkać się 
ze sprawiedliwą i surową karą za 
j wszystkie swoje zbrodnie, za napady 
|na spokojnych obywateli, rabowanie 
|spółdzielni$zamachy na naukowców, 
, planowanie zamachów: na aktywi- 
jstów i działaczy społecznych, terro- 


[cán napad oskarżonych, jako spraw 


ryzowanie. kobiet i starców, plano- . 


„wanie zamachów na funikcjonaniuszy 
| MO i żolnierzy WP, za zamach na 
ustrój Polski Ludowej. 

Oskarżeni. są gnijącym wrzodem, 
który muśjmy wyciąć bezlitośnie i 
wypalić gorącym żelazem — stwier- 
dza prokurator, wnosząc o wymierze 
nie. oskarżonym: Burmajstrowi i Wy 
sockiemu — kar śmierci, zaś oskar- 
żonym Grochulskiemu i Ciolkowi — 
kar GEY WHEY RZE 


Wojskowy Sąd Rejonowy — po 
dłuższej naradzie — o godz. 25 ogło- 
sił wyrok, skazując oskarżonych: 
Zbigniewa Burmajstra i Hieronima 
Wysockiego na karę śmierci, osk. 
Zbigniewa „Ciołka na karę 15 lat 
więzienia i osk. Wojciecha Grochul- 
skiego na karę 12 lat więzienia. 


napaść 
'zbirów Andersa . 
|ma uchodźcę polskiego 


RZYM (PAP). Na Polaka Gdutę 
mieszkańca obozu dua uchodźców w 
Bagnola (Wżochy) napadła banda o- 
pryszków andersowskich ¿i porani- 
ła go ciężko nożami. Była to zem- 
sta na Gduli za to, że starał Się o 
powrót do Polski, a jednocześnie 
próba zastraszenia innych uchodź- 
ców, którzy by zechoieli wrócić do 
kraju. Dalsze losy Gduli są nie- 
znane. 


Na widowni polityczne j 


Gr 


a w fałszywe karty na- 
leży widocznie do ułubio- 
nych zajęć dyplomacji Za- 


chodniej, co widać już w pierwszym 
tygodniu sesji ONZ. Ty. razem fał 
szywa karta, lub — jak powiedziaż 
min. Wyszyński — „najczystszej wo- 
dy spekułowaniem bądź na niewie- 
dzy, bądź na naiwności ludzi nie- 
spokojnych o swą przyszłość” — 
byża tew. „deklaracja trzech”. De- 
klaracja ta na temat rzekomo poko- 
jowych intencji polityki zachodniej, 
złożona przez Achesona na sesji 
ONZ w imieniu Anglii, Stanów Zjed 
noczonych i Francji. 


Każdy człowiek, jako tako zorien 
towany w sprawach politycznych, 
rozumie, że droga do pokoju wiedzie 
przez rozbrojenie, że zbrojenia w 
ramach paktu atlantyckiego prowa- 
dzą do wojny. Zasadę tę sformuło- 
wała Światowa Rada Pokoju na se- 
sji w Wiedniu w lapidarnym zda- 
niu: „Jedyna droga wiodąca do bez- 
pieczeństwa polega na uczciwym 
rozbrojeniu, realizowanym pod kon- 
trola”. Cóż w tym względzie — naj. 
ważniejszym dla pokoju — ofiaruje 
„deklaracja trzech”? j 

Nie do wiary, ale tak jest w isto- 
cie, że trzy mocarstwa zachodnie za 
miast rozbrojenia, zaproponowały 
światową inwentaryzację uzbroje- 
nia, która — rzecz oczywista — 
trwała by całe lata, a w tym czasie 
rozwijał by się nieprzerwanie wy- 
ścig zbrojeń bloku atlantyckiego. 

„Góra urodziża mysz” — zaopi- 
niował min. Wyszyński, mówiąc o 
propozycjach zachodnich w sprawie 
rozbrojenia i pokoju, poprzedzonych 
gieikliwą propagandą prasy, radia 
i przemówień politycznych. Trzy mo- 
carstwa proponują dokonanie zawi- 
łego spisu kul rewolwerowych. ar- 
mat i karabinów, ale nie chcą sły- 
szęć © natychmiastowym stopnio- 
wym rozbrojeniu. 

Jak widać, Acheson zaśpiewał w 
Paryżu na znaną nutę Barucha. 
Bankier Baruch zachwala> utworze- 
nie supertrustu atomowego, w któ. 
rym większość amerykańska miała 
by głos decydujący — wtedy. gdy 
była mowa w ONZ o zakazie bom- 
by atomowej. Min. Acheson pro- 
ponuje obecnie, gdy mowa o roz- 


brojeniu, spis uzbrojenia na użytek | 


amerykańskiego sztabu i amerykań- 


Starą nutę Barucha 


skich planów wojennych. Plan ten 
ku zdziwieniu świata — nazwano 
„ofensywą pokojową”... 

-~ Rozumie się, że ofensywa tego 
charakteru nie mogła trwać długo, 
Znajomość zagadnień międzynarodo 
wych u fudów świata jest znacznie 
większa niż znajomość nawet popu- 
larnej bajki Lafontaine'a o wilku w 
owczej skórze. Tak zwana „pokojo- 
wa ofensywa” mocarstw zachodnich 
trważa zaledwie trzy godziny — pi- 
sze paryski „Le Monde” — to ma- 
czy do momentu wstąpienia na fo- 
rum ONZ min. Wyszyńskiego. Jego 
konkretny plan utrwalenia pokoju 
siłą kontrastu ujawni; deklaratyw- 
ność i manewrowy charakter pro= 
pozycji „trzech”. Min. Wyszyński 
wskazał na cztery główne zasady 
bezpieczeństwa i utrwalenia pokoju. 
Są nimi: zakończenie wojny w Ko- 
rei, redukcja się zbrojnych i zakaz 
bomby atomowej, rozwiazanie paktu 
atlantyckiego i likwidacja wojsko- 
wych baz amerykańskich oraz za- 
warcie paktu mocarstw. Składając 
te wnioski Wyszyński ma za sobą 
poparcie diugoletniej pokojowej po- 
lityki Związku Radzieckiego i po- 
parcie wielu milionów ludzi, człon- 
ków Światowego Ruchu Obrońców 
Pokoju. 

Należy zapytać, dlaczego Amery- 
kanie przyszli na ONZ z deklaracją 
pokoju, jeżeli w rzeczywistości dą- 
żą do wojny? Wytłumaczenia tej 
taktyki dyplomacji amerykańskiej 
należy szukać w psychologicznym 
przewrocie, jaki dokonał się w spo- 
łeczeństwach na Zachodzie pod wpży 
wem działalności ruchu obrońców po 
koju i pokojowej polityki ZSRR. — 
Społeczeństwa krajów kapitalistycz- 
nych, a w ich liczbie także społe- 
czeństwo amerykańskie, żądają poko 
jowych rokowań, odwracają się od 
dyplomacji i polityki siły, stosowa- 
nej przez mocarstwa zachodnie, Żą. 
dają porozumienia, gdyż brzemię 
zbrojeń spadające na barki mas pra- 
cujących, jest nie do wytrzymania. 
Ten zasadniczy wzgląd zmusiż po- 
lityków zachodnich do przywdz!ania 
godowych szat apostołów pokoju. 
Ale w fałdach tych szat trzymają 
oni w dalszym ciagu główne narzę - 
dzia swej polityki: bombę atomową, 
wyścig zbrojeń, azfesywne cele w 
Korei i w innych rejonach świata. 

Ed. Tor, 


o 


wa 


W wielkiej `, bitwie” o zaopetcy- 


Milicz) odpowiedziała z zapałem 
mada: w powiecie świd- 
n:ckim. 


łaty, pasąc krowy. „pańskie”, ma- 
rzy*a mała Franka Wamat o wlasnej 
ziemi i wsasnym gospodarstwie. Ja- 
kież to były utopijne rojenia. dia 
córki wyrobników folwarcznych, nie 


tt 


ranciszka Wanat 


S-F 
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,ekttarowe gospodarstwo, ale jest 
1 jeż sołtysem gromady. I to ja- 
kim sołtysem! Pod tej 


drobnej, jasnowiosej, zaledwie trzy- 
dziestbietniej kobiety gnomada Tom 
kowa zasłynęża jako wzorowa na 
całą okolicę. s 
— Ja tam nie jestem uczona; bo 
| mem zaledwie cztery dawnej 
szkoły ludowej — mówi sóttys Wa- 


Swiatlo zgasło 


Wie trzeba chyba nikomu ani: 


że człowiek najwięcej odczuwa koniecz- 
ność danej rzeczy, gdy jej zabraknie. Po- 
dobnie sprawa ma się z energią elektry- 
czną, tym dobrodziejstwem bez którego 
kidzie XX wieku nie wyobrażają sobie 
normalnego życia. 

Każdy z nas zdaje sobie doskonale spra 
wę jakie korzyści wynikają ze stosowa- 
nia energii elektrycznej, która służy nam 
do oświetlania naszych mieszkań, zastę- 
puje pracę mięśni, umożliwia nam słu- 
enanie”radia itd. 

Jak powszechnie wiadomo energię elek 
tryczną produkuje się w elektrowniach 
wodnych względnie cieplnych, a dostar- 
czanie jej odbiorcom odbywa się za po- 
mocą skomplikowanej sieci linii elektry- 
cznej. Wiemy również, że zdolność pro- 
dukcyjna elektrowni oraz zdolność prze- 
syłkowa sieci elektrycznej jest ograniczo 
na wielkościami na które Urządzenia te 
zostały zbudowane. Wielkości tych w 
żadnym wypadku, bez szkody dla sa- 
mych urządzeń, przekroczyć nie można. 

Rząd nasz w trosce o zapewnienie ciąg- 
łości dostawy energii elektrycznej dla 
wszystkich odbiorców, rok rocznie prze- 
znacza wielkie sumy na budowę nowych 
elektrowni i sieci elektrycznych. Ostat- 
rio byliśmy świadkami uruchomienia no- 
wych wielkich elektrowni, które już pro- 
dukują energię elektryczną dla drobnych 
edborców i przemysłu, 

Z drugiej zaś strony szybka rozbudowa 
naszego przemysłu nakreślona gigantycz- 
nym Planem 6-letnim oraz elektryfikacja 
wsi, wywołuje zwiększone zapotrzebowa- 
nie na energię elektryczńą, toteż w mie- 
siącach jesienno - zimowych, a zwłaszcza 
w godzinach wieczornych, wynikają pew- 
me trudności w zaopatrzeniu odbiorców 
w energię elektryczną. Trudności te 


j 


Ćwiczenia wojsk 
saperskich 


| 


W czasie pobytu w wojsku żok 
nierze opanowują skomplikowaną 
iechnikę bojową w różnorodnych 
dziedzinach siużby. Do zakresu 
zadań jednostek saperskich należy 
pigca.nurków, którzy spełniają od: 
powiedzialne iunkcje w dziedzinie 
łączności, 

Na zdjęciu: nurek Zacharek wraca 
na.. pokład po wykonaniu zadania 
ćwiczebnego, 

(Fot, — CAF — AFWP) 


xk Ponad 20 dziecięcych linii kolejo- 
wych istnieje już w Zw. Radzieckim. 
Najdłuższa z” nich znajduje się w Gor- 
kim. Długość jej wynosi 15 km. Dzie- 
ciące linie kolejowe wyposażone są w 
to wszystko, co znajduje się w kolejnic 
twie radzieckim. W 1950 roku dzieciece 
linie kolejowe w ZSRR przewiozły łącz- 
nie około 2 miliony młodych pasażerów. 


* ; 

%k W ZSRR ukazuje się ckoło 8 tysię 
ey: dzienników w 119 językach. Dzienny 
k och dzienników wynosi ponau 


egzemplarzy. 


nakład 
87 milionów 


powodem? 


zwiększają się jeszcze, gdyż większość 
odbiorców korzysta w godzinach wieczor- 
nych z nadmiernego oświetlenia (kiika 
żarówek o wielkiej mocy w jednym po- 
koju) oraz elektrycznych» żelazek, ku- 
chenek, piecyków itp. 

Uprzednio już wspomniano, że najwięk 
szy pobór energii elektrycznej obserwuje 
się w godzinach wieczornych, co powo- 
dowane jest pracą zakładów przemysło- 
wych przy jednoczesnym zwiększonym 
poborze przez gospodarstwa domowe, 
sklepy, biura, restauracje, hotele, kina, 
teatry itd. 

Największy pobór energii elektrycznej 
występuje w czasie od zmierzchu wie- 
czornego do godziny 21-ej i wtedy zwykle 
zapotrzebowanie przekracza zdolność pro 
dukcyjną elektrowni, przez co siłą fak- 
tu wprowadza się przymusowe ograni- 
czenia. 

Chcąc tego uniknąć 1 mieć zapewnioną 
dostawę energii elektrycznej przez cały 
czas — pamiętajmy, abyśmy wszyscy nie 
korzystali w godzinach wieczornych, z ja- 
kichkolwiek elektrycznych urządzeń 
grzejnych i nie nadużywali oświetlenia. 

Również w godzinach wieczornych w 
drobnych zakładach przemysłowych nie 
należy korzystać z energii elektrycznej 
do napędu silników, a w fazie bez- 
względnej konieczności ograniczajmy się 
do uruchamiania tylko niezbędnych 
maszyn. 

Gdy wszyscy będziemy stosowałi się 
do powyższego, unikniemy przymuso- 
wych wyłączeń dopływu energii elektry- 
cznej dla poszczególnych dzielnie miast. 
Nikt ińnny jak tylko my sami możemy 
dowolnie regulować pobór energii elek- 
trycznej w określonych porach doby, a 
przez to samo możemy uniknąć przymu- 
sowych wyłączeń. 

Odpowiedź na stawione pytanie w ty- 
tule jest jedna, krótka i prosta, a brzmi 
— powodem są twoje i innych włączone 
elektryczne urządzenia grzejne oraz nad 
mierne korzystanie ze światła. 

Ograniczanie się do niekorzystania z 
grzejnictwa elektrycznego i pracy sil- 
ników w czasie godzin wieczornych tj. 
od zmierzchu do godziny 21-ej trwać win 
no przez cały okres jesienno - zimowy 
1951-52 r. W pozostałych godzinach żad- 
nych ograniczeń w korzystaniu z energii 
elektrycznej nie stosuje się. 

według uzyskanych informacji, u od- 
biorców energii elektrycznej przeprowa- 
dzane będą kontrole społeczne przez 
członków komitetów blokowych przy 
współudziale przedstawicieli Zakładu 
Zbytu Energii. w wypadku stwierdze- 
nia, że dany odbiorca korzysta z energii 
elektrycznej w godzinach wieczornych do 
celów grzejnych względnie z nadmierne- 
go oświetlenia — instalacja takiego 
„aspołecznego* odbiorcy zostanie odłą- 
czona od sieci elektrycznej na przeciąg 
jednego miesiąca. 


£ < 


n ia, szanowane 
przez ińnych ludzi, musi sam dawać 
im przyikia I diatego najpierw ja, 
jako soltys, uiście: "20- 

i wobec Państwa Ludowe- 
go... mam niewiele, ale bez 
żadnej szkody d'a rodziny dostarczy 


ków, zboża i mięsa, aby robotnicy, 
syci i najedzeni, wznosili wspaniałe 
budowie socjalizmu. Aby wyrasta- 
ży jak grzyby po deszczu imponują- 
ce giganty przemysiowe: jak Nowa 
Huta, Dychów, Częstochowa czy 
Wierzbica. Aby budowano socjali- 
styczną Warszawę i nowoczesne o. 
siedla robotnicze w Tychach, Riado- 
miu czy w Dąbrowie Górniczej. Na- 
sze chłcpsikie pieniądze powrócą do 
nas na: wieś w postaci przeróżnych 
inwestycji wiejskich: szkół, dorzów 
ludowych, świetlic, szpitali, dróg, 
maszyn rolniczych czy nawozów 
sztucznych. I wiem doskonale, że 
np. do mnie osobiście. powrócą jako 
studia uniwersyteckie mojej córki 
Helki... , 

Właśnie na tym zebraniu mieszkań 
cy Tomkowej w odpowiedzi na apel 
chłopów z Borzęcina i idąc wzorem 
swojego soltysa, zobowiązali się u- 
iścić wobec Państwa wszystkie zo- 
bowiązamia w naturalliach i finanso- 
we. Po zebraniu odbyżo się zbioro- 
we dla calej gromady odsitawienie 
zboża oraz ziemniaków na punkt 
skupu. Zbiorowa ta odstawa prze- 
mieniła się w wielką manifestację 
wypełniania obowiązków wobec Pol- 
ski Ludowej. 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


| stawowy obejmuje 


J] 
aparatury  nauko, 


i. laborator 
ray RS 
m Związku Ra- 


jach demokracji lu 
domych, Salon wy 


laboratoryjne, su- 
szarki do celów 
bakteriologicznych 
piece hartomwnicze, 
wirówki i barome ¿i 
try. 
Na zdjęciu: 

Fragment  mysta- 


my. 
(Foto — CAF) 


Tysiące ton smacznego migsa 


„.Comber króliczy z jabłkami, gu- 
lasz z królika, królik duszony z grzy- 
bami, paprykacz z królika po wę- 
giersku... m 

Spis potraw jakie można sporzą- 
dzić z królika ciągnie się w nieskoń 


czoność, tylko że my, niestety, mało | 


o tym wiemy, bo w przeciwieństwie 
do wielu krajów nie zajmujemy się 
królikami w sensie prowadzenia ich 
racjonalnej hodowli, ani też spoży- 
cia. A przecież w całej Europie ma 
sowo hodują króliki i to nie tylko na 
wsi, ale w każdym mieście czy mia- 
steczku. Hodują je roboinicy, rze- 
mieślnicy, kupcy, urzędnicy. Ho- 


O tym wszyst” n — o wielkim | dują dosłownie wszyscy, a to z tej 
dniu gromady Tomkowej opowiada | przyczyny, że hodowla królików jest 
w swym domu sołtys Franciszka | najtańszą ze wszystkich hodowli i 
Wanat. Przy stole odrabia zadania | przynosi olbrzymie korzyści w posta 


przyszło studentka Alma Mater Veo ci tysięcy ton smacznego mięsa i skó | T70n€l hodowli. 
claviiensis — jedenastoletnia Hela | rek milionowej wartości. 


— na razie uczennica piątej kiesy 
. Hanna Hoffmanowa 


Łatwo io 


w grota przyjmując, że królik daje 


2 do 2 i pół kg mięsa i tłuszczu, 


oraz cenną skórkę. Mięso i tluszcz 


z Torunia 
Ziemia mówi 
„ZABYTKI PRZESZŁOŚCI, -TO | daniem im wartości naukowej — to 


DOKUMENT PRACY POKOLEŃ, | podstawa wyjściowa do rozwiązania 
TO PODSTAWA ROZWOJU NA- | problemu. I rzeczywiście — rozwią 


SZEJ. RZĘCZY WISTOŚCI. 


ad potężną, intarsjowaną ga- 
N blotą-szafą „w Muzeum Po- 

morskim w Toruniu umiesz- 
czono takie właśnie hasło. Stała wy 
stawa archeologiczna w tym Mu- 
zeum jest zdarzeniem wybitnie pozy 
tywnym i interesującym.  Urucho- 
miono ją we własnym zakresie, na- 
kładem rzetelnego trudu. W Toru- 
niu orientują się doskonale, że brak 
takiej wystawy był „solą w oku* 
dziesiątków tysięcy uczącej się mło- 
dzieży z uniwersytecką ' na czele. 
Mając pewien zasób.eksponatów z 
dziedziny archeologii Muzeum 
wolało przygotować solidną wystawę 
(w okresie kilku lat), niż sformować 
byle jaką natychmiast. Prace nad 


skatalogowaniem eksponatów i na- 


udzie na całym świecie odwra- | przychodzi nieco publiczności. Pra- 


cają się od propagandy amery- 
kańskiej, „Kiedy zaczyna się audycja 
„Głosu Ameryki”, — można usły- 
szeć, jak w całej Europie ludzie wy- 
łączają odbiorniki" biada kon- 
gresman Brown. Kiedy zaczyna się 
pokaz filmu produkcji Hollywood, 
w kinach wieje pustką, a przed ki- 
nami zaczynają się demonstracje! 
A oto przykźady! 
Publiczność amerykańska zbojko- 
toważ2 antyradziecki film „Żełazna 
kurtyna”, który szedł w Nowym 
Jerku, Bostonie, Chicago, Cleveland, 
Denver. Miłwaukee, Philadelphii i 
Nowym Bostonie. Podobne przyję- 
cie, ale jeszcze „gorętsze” zgotowa- 
ła filmowi publiczność Rzymu, We- 
necji, New Delhi, Sydney i Monte- 
| wideo. Wszędzie budził on falę ma- 
sowych protestów. 
Zupełną klapę zrobił inny amery- 
kański film sensacyjny „Czterech w 
| Jappie”, wyświetlany obecnie w 
wiedeńskim kinie „Apollo”. Przez 
dwa pierwsze seanse panują w ki- 
nie pustki, a jedynie na nocny seans 


sa zachodnia podkreśla zgodnie, że 
propagandowe filmy amerykańskie 
są niekasowe. 

Bardzo znamienne przyjęcie zgo- 
toważa ludność Teheranu filmowi 
hollywoodzkiemu „Stalowy heim”. 
Film ten jest nikczemną kalumnią, 
rzuconą ma naród koreański i apo- 

amerykańskich najeźdźców. 
Teheran przyjął film demonstracją 
tak masową, że właściciele kin 
„Park” i „Iran” przerwali jego wy- 
świetłanie. Gdy 29 września film %0- 
stał wznowiony w kinie „Ełbrus”, 
publiczność ponownie zaprotestowa- 
ła. Przed kinem zebrał się tłum, 
który domagał się zdjęcia filmu z 
ekranu. Rozbito gabłotki z fotogra- 
fiami. Premier Mossadek zmuszony 
był w końcu wydać zakaz wyświet- 
lania „Stalowego heżmu” w Tehe- 
ranie. 


— Coraz trudniej oszukiwać jest | — 


ludzi — dumają ze smutkiem busi- 
nessmani i politycy w Hollywood i 
| Waszyngtonie, 


zano go pomyślnie... 
Poza wartością dydaktyczno-nau- 
kową — wystawa ma wartość jesz- 


cze inną. Jest ona po prostu prze- | 


glądem niesłychanie wartościowych 
wykopalisk archeologicznych na Po- 
morzu, których dokonano w ostat- 
nich latach. Ten aktualny materiał 
poznawczy daje się właśnie najle- 
piej ocenić na tle epok, to jest po 
odpowiednim wysegregowaniu go i 
omówieniu graficznym (na wysta- 
wie nie brakuje objaśnień, tablic, 
reprodukcji rysunkowych na kalce 
technicznej itd.).. Podział na okresy 
jest bardzo głęboki i wszechstronny. 
Spróbujemy tylko nadmienić, że 
zilustrowano nawet okres dzikości 
(dziesiątki tysiący lat przed naszą 
erą). W tej gablocie długo pochyla- 
my głowy nad niezwykle dokład- 
nym, drobiazgowym po prostu ry- 
sunkiem. Tak wyglądały narodziny 
kultury, a tak pierwsza broń z krze 
mienia, tak wyglądało znów polo- 
wanie. Ze ścian grot przeniesiono 
odbitki kształtów jakichś niezna- 
nych zwierząt na karty książek. Z 
tych kart przeniesiono je na papier 
i umieszczono w gablotach. Triumfy 
święci dokładność i czystość wzo- 
rów. 

Wszechstronnie zilustrowano ek- 
sponatami zabytkowe garncarstwo 
(ceramika) wszystkich okresów. 
Znajdują się tu naczynia sprzed 
dwóch tysięcy lat przed naszą erą. 
Wyobrażamy sobie trud z jakim re- 
konstruowano ze szczątków  naczy- 
nia, urny itd. Żadne „słowo“, któ- 
rym przemawia do nas ziemia — 
nie zostało stracone. Oglądamy grze 
bienie kościane, naczynia grobowe, 
części broni (jak groty itd.). Jakże 
wielki postęp zrobił człowiek od 
młodszej epoki kamiennej do okresu 
rzymskiego. Zestawienie niektórych 
przedmiotów jest wręcz uderzają- 
ce. 

A dziś? Czy dziś choć jeden z tych 
przedmiotów (w tamtej formie) jest 
w użyciu? Drogą skojarzeń, porów- 
nań, drogą intensywnej obserwacji 
dochodzimy do samodzielnych 


wniosków. Jesteśmy w wielkiej 
„szkole życia“, w szkole kultury 
człowieka... 


idzie do konsumcji, a skóski albo na 
domowy użytek tzn. na rękawice, 
czy futerko dla dziecka, albo też 
dla przemysłu futrzarskiego. 


NAJTAŃSZA Z HODOWLI 
| Chów królików:jest tani ponieważ 
| królik żywi się głównie odpadkami 
| jarzyn, ze smakiem zjada zielsko; 
| chwasty i wystarczy mu. niewielka 
|dokładka siana, albo owsa, aby przy 


| brał na wadze. Jeżeli zaś chodzi ©. 


| możliwość założenia domowej ho- 
| dowli to: nie potrzeba do iego mpa 
|niałej króliczarni ponieważ króliki 
|można z powodzeniem trzymać w 
| zwykłej niewielkiej skrzyni zrobio- 
nej z kawałków desek. Ilość skrzy 
| nek zależna jest od wielkości gamie- 
| Hodowla tzw. śred 
|nia może składać się z 4—5 samic 1 
dwóch samców, lub też 5—10 same 
i trzech samców. Drobna hodowla 
to jedna lub dwiesamice bez włas- 
nego samca. Takich hodowli może 
być najwięcej gdyż są one najłatwiej 
sze do zorganizowania i w ciągu jed 
nego roku mogą się zamienić w nie- 
złą, średnią hodowlę.. -Kalkulacja 
prosta. Jedna królicza samica ma 
w roku 4 do 5,miotów co daje su- 
mę 20—50 królicząt rozwijających 
się od 5 do 6 miesięcy i mogących 
mieć po tym czasie swoje własne po 
tomstwo. Wystarczy wziąć ołówek 
i kartkę papieru ażeby obliczyć, ile 
io wyniesie mięsa i skórek króli- 
czych. Rzecz więc warta zachodu 
zwłaszcza przy uwględnieniu, że do 
karmienia królików używa się od- 
padków warzyw z gospodarstwa, klat 
| ki produkuje domowym sposobem, a 
| obsłudze poświęca czas wolny od 
pracy. Dochodzi do tego jeszcze 
ważny moment wychowawczy, a 
miauowicie pomoc dzieci, które o- 
piekując się królikami mogą wyła- 
dować swą pasję hodowlaną w spo- 
sób bardziej intratny finansowo, niż 
np. hodując gołębie. 

Zakładając hodowlę królików drob 
ną czy też średnią, lepiej jest od razu 
zacząć ją od rasowych ze względu 
na opłacalność. Bò i mięsa jest 
więcej i skórki wartościowsze. 


JAK ZORGANIZOWAĆ HODOWLĘ 


Mówiąc o średniej czy też drobnej 
hodowli to najpraktyczniej jest roz- 
poczynać ją w niewielkiej „PTR 
znajomych mieszkających niedaleko 
od siebie, bo to w znacznej mierze 
ułatwia wymianę doświadczeń, wy- 
pożyczanie samców. no i wprowadza 
pewien czynnik współzawodnictwa 
zwłaszcza pomiędzy młodszymi wie 
kiem hodowcami. ; Z ras, jakie warto 
hodować,:i za hodowlę których moż 
na uzyskać zasiłki subwencyjne nale 
leży wymienić: króliki polskie śred 
nie, białe wiedeńskie, niebieskie wie 
deńskie. szynszyle średnie, srebrzyste 
francuskie, angory ` białe (dające 
piękną i b. cenną wełnę, ale wyma- 
gające specjalnej pielęgnacji) oraz 
barany francuskie, których waga wy 
nosi od 5 do 6.5 kg. Wszystkie rosy 
poprzednie, w pełni swego rozwoju 
powinny osiągać wagę do 4,5 kg a 
ponadto dają jednolite w kolorze a 
przez to cenniejsze skórki, aniżeli ra 
sy tzw. „amatorskie“. 

Skórki królicze skupują wszystkie 
punkty Centrali Skupu Skór Suro- 
wych. 

Jak z powyższego widzimy warte 
jest pomyśleć o tej najbardziej opła- 
calnej hodowli, która tanim kosztem 
daje nam cenne skórki i każe się za 
| stanawiać, co może bvć smaczniejsze: 
|comber króliczy z jabłkami czw ie$ 
Fmoże królik duszony Z grzybami. 


W. L, 


KURIER SPORTOWY % 


Stolica oklaskuje piłkarzy radzieckich 


DYNAMO - CWKS 


"Tbilisi 


` Rozegrane w ub. niedzielę wobec 50 
piłkarskie między drużyną radziecką 


tys. widzów międzynarodowe spotkanie 
Dynamo Tbilisi, a Centralnym Wojsko- 


wym Klubem Sportowym zakończyło się zwycięstwem Dynamo 2:0 (2:0). Bramki 
dla Dynamo zdobyli wardimiadt i Pania kow, 


23 rekordy 
sztangistów polskich 


Sportowcy Warszawy pożegnali w 
ub. niedzielę doskonałych sportowców 
radzieckich piłkarzy Dynamo Tbilisi i 
sztangistów ZSRR. 4 

Do sportowców radzieckich i licznie 
przybyłych zawodników i „aktywistów 
sportowych stolicy przemówił Przewodni 
czący GKKF Faruga, podkreślając, że wy 
stępy piłkarzy Dynamo Tbilisi i czoło- 
wych sztangistów radzieckich w Polsce 
były wyrazem braterskiej przyjaźni, łą 
czącej oba narody. Dziękując zawodni- 
kom radzieckim za ich pobyt przewod- 
niczący GKKF wskazał, że dzięki radom 
i wskazówkom trenerów i zawodników 
ZSRR sztangiści polscy ustanowili 23 re- 
kordy krajowe, a piłkarze zyskali wiele 
cennych doświadczeń. 

Następnie przemawiali kierownik dru- 
tyny Dynamo Tbilisi Goglidze oraz kie- 
rownik ekipy sztangistów Smolin, którzy 
w gorących poran podziękowali za 
serdeczną gościnę i podzielili się wraże- 
niami z dotychczasowych występów. 

W piątek 16 listopada piłkarze Dynamo 
Tbilisi rozegrają spotkanie z drużyną 
Gwardii Kraków. 


Pod koszem I Lig! 


KOL OSTRÓW — KOL. WARSZAWA 
47:39 
Kolejarz trów, zwyciężył w Pozna- 
niu Kolejarz4 Warszawa 47:39 (20:20). 
Najwięcej punktów dla zwycięzców zdo 
był Nowacki — 14, 


AZS WARSZAWA — 
OGNIWO RRAKÓW 43:33 

Warszawski AZS 'ipokonał Ogniwo Kra 
ków 43:83 (23:17). był lepszy kon- 
dycyjnie i lepiej dy owany strzało- 
wo. Najlepszym Wodnikiem zwycię- 
skiej drużyny był Bartosiewicz, który 
zdobył 11 pkt. 


KOL. POZNAŃ — SPÓJNIA GD. 36:34 
Poznański Kolejarz 
zwyciężył, niespo- 
dziewanie gdańską 
Spójnię 36:34 (23:18). 
Młoda drużyna poz- 
nańska przeciwstawi 
ła lepszej technicz- 
nie Spójni wielką — 
ambicję i wolę zwy 
P cięstwa. Na wyróż- 
nienie zastuguje Fenglerski, który zdobył 
najwięcej punktów — 10. 


CWKS — STAL POZNAŃ 46:30 

CWKS pokonał poznańską Stal 46:30 
(24:15). Najlepszym graczem na boisku 
był Zochowski, który zdobył dla CWKS 
najwięcej punktów — 16. Oprócz niego 
wyróżnił się zdobywca 14 pkt. — Kamiń- 
ski. Dla Stali najwięcej punktów zdobył 
Klewenhagen — 13 pkt. 


GWARDIA KRAKÓW — SPÓJNIA ŁÓDZ 
39:36 
W rozegranym w Łodzi meczu koszy- 
kówki © mistrzostwo Ligi krakowska 
Gwgrdia zwyciężyła miejscową Spójnię 
39: (19:12), 
oszykarze Gwardii byli lepiej dyspo 
nowani strzałowo a zwłaszcza ich najlep 
szy napastnik Dąbrowski. 


W loży honorowej Stadionu Wojska 
Polskiego zajęli miejsca członkowie Rzą- 
du RP z premierem Józefem Cyrankie- 
wiczem i wicepremierem Aleksandrem 
Zawadzkim na czele. 

Na mecz przybył charge d'affaires am 
basady ZSRR w Warszawie, Zaikin i 
członkowie ambasady. 

: W imieniu sportow- 
ców Ludowego Woj 
ska Polskiego dro- 
gich gości powitał 
szef Domu Wojska 
Polskiego ppłk. Hu- 
bert, stwierdzając m 
in., że wszystkie na 
sze osiągnięcia zaw- 
dzięczamy pomocy i 

4 przykładowi Związ- 
ku Radzieckiego i radzieckich ludzi. 

W imieniu drużyny radzieckiej prze- 
mówił kierownik ekipy Goglidze, przeka 
zując gorące pozdrowienia masom pracu 
jącym i sportowcom Polski Ludowej od 
sportowców Związku Radzieckiego, 

Już od pierwszych minut zarysowała 
się zdecydowana przewaga drużyny Dy- 
namo. Szybkie ataki zespołu radzieckie- 
go stale zagrażały bramce Stefaniszyna, 
który z najwyższym trudem obronił wie 
le niebezpiecznych strzałów. 

W 23 minucie atak zespołu radzieckie- 
go kończy się zdobyciem bramki przez 
Wardimiadi. Utrata bramki nie peszy 
Polaków, jednak brak współpracy z ata 
kiem sprawia; że gra toczy się w więk- 
szości na przedpolu CWKS. 

W 42 minucie Paniukow strzela z bli- 
skiej odległości „główką“ i goście prowa 
dzą 2:0, 

Po przerwie obraz gry ulega zmianie. 
CWKS gra dużo lepiej, ale w dalszym 
ciągu mało skutecznie. 


OCENA DRUŻYNY 

CWKS, mimo szybkiego tempa gry w 
ciągu całego meczu, dorównywał pod 
względem kondycyjnym zespołowi Dy- 
namo. Technicznie, jak i taktycznie ze- 
spół radziecki był o klasę lepszy. 

Najlepszą formacją zwycięzców był 
atak, w którym wyróżnił się szybki pra 
woskrzydłowy  Dżodżua. 


| W- 3:0 (15:4, 15:4, 15:9), 


- Kto zwyciężył 
na ulicach Krakowa ? 


W Krakowie ' rozegrano motocyklowe 
wyścigi uliczne, które wywołały duże 
zainteresowanie, gromadząc wzdłuż tra- 
sy około 60 tys. publiczności. 

W poszczególnych kategoriach zwy- 
ciężyli: - w 

kat. do 125 ccm (dyst. 12 km) — Ba- 
chowska (Górnik Sosnowiec) na DKW 
— 9.59; 

kat. do 250 ccm (dyst. 24 km) — Ko- 
prowski II na Triumph — 16.32; 

kat. do 350 ccm (dyst. 24 km) — Ogo- 
nowski (Włókniarz Kraków) na Velocet- 
te — 17.51; 

kat. ponad 350 ccm (dyst. 24 km) — Ko 
prowski I (Gwardi Kraków) ra Nor- 
tonie — 16.03, 


Mistrzostwa Polski 
w szezypiorniaku 


W dalszym ciągu rozgrywek Snatonósii 
o mistrzostwo Polski w szczypiorniaku 
mężczyzn rozegrano w ub. niedzielę dwa 
spotkania. 

W Katowicach Stal Kuźnia Raciborska 
wygrała z AZS Katowice 11:10 (1:6), a w 
Chorzowie miejscowi Budowlani zremi- 
sowali z Budowlanymi Opole 10:10 (6:6). 

TABELA 


1. Budowlani Chorzów 5 8 66:38 
2. Stal Kuźnia Raciborska 5 7 58:49 
3 Budowlani Opole 5 3 40:60 
4. AZS Katowice 5 2 52:64 


Siatkarki Kol. Gdańsk 


najlepsze w Polsce 

W Gdańsku odbył się dwudniowy tur- 
niej piłki siatkowej z udziałem 4 najlep 
szych drużyn polskich: Kolejarza Gdańsk 
Unii Łódź, Spójni Warszawa i AZS War- 
szawa. Turniej zakończył się zwycię- 
stwem gdańskiego Kolejarza, który nie 
przegrał ani jednego spotkania. Drugie 
miejsce zajęła Unia Łódź, 3) AZS War- 
szawa, 4) Spójnia Warszawa. 

Wyniki: Kolejarz Gd. — Unia 3:0, 
(15:10, 15:9, 15:12), Kolejarz G. — Spójnią 
W. 8:0 (15:6, 15:13, 15:7), Unia — Spójnia 
W. 3:0 (15:3, 15:12, 15:10), Unia AZS 3:1 
W. 3:0 (15:6, 15:13, 15:7), Unia Ł — Spójnia 


a 


Raniszewski wygrał „Criterium Asów“ 


Suchecki (CWKS) bije rekord toru bydgoskiego 


BYDGOSZCZ, Na torze żużlowym byd 
goskiej Gwardii spotkała się w ub, nie- 
dzielę doborowa stawka motocyklistów 
z całej Polski, startujących w tzw. „Cri- 
terium Asów“, Organizatorzy potrakto- 
wali wyścigi jako rewanż za indywidu- 
alne mistrzostwa Polski, rozegrane kilka 
tygodni temu we Wrocławiu. Dlatego 
też nie ich winą było, iż mimo usilnych 
starań zabrakło na starcie nowokreowa- 
nego mistrza Polski Szwendrowskiego z 
Ogniwa Bytom oraz Olejniczaka i Gla- 
piaka z Unii Leszno. Mimo to „Criterium 
Asów“ miało doskonałą obsadę, a re- 
kord toru (4 okrążenia równa się 
1800 m), ustanowiony już w pierwszym 
biegu przez Sucheckiego (CWKS War- 
szawa) w czasie 1:29,8 min był najlep- 
szym sprawdzianem wysokiej klasy 
jeźdźców. 


Ogółem odbyło się 20 biegów, przy 
czym każdy z zawodników startował 5 
razy. Suma punktów i czasów decydo- 


Uczestnicy „Cri- 
terium Asów“ na 
chroilę przed star- 
tem, Drugi od le- 
mej r drugim rzę- 
dzie od dołu zwy- 
cięzca 


ski (Gwardia). 


| 


Raniszem- | 


wała o klasyfikacji ogólnej. Wyszedł 
z niej zwycięsko wicemistrz Polski Ra- 
niszewski (Gwardia), który zdobył mak 
symalną ilość 15 punktów, nie ponosząc 
żadnej porażki., Zaciętą walkę o drugie 
miejsce stoczyli Bonin (Gwardia), Ku- 
rek (Gwardia), oraz Suchecki (CWKS). 
Wobec równej ilości punktów o klasyfi- 
kacji zadecydowała suma czasów po- 
szczególnych biegów. Najlepszą posiadał 
Suchecki 7:41,01 min. 3) Kurek 7:45.09 
4) Bonin 7:49,08 min. Dalsze miejsca za- 
jęli 5) Fiałkowski (Budowl.) 10 pkt, 6) 
Dziura (Górnik) 9 pkt, 7) Krakowiak 
(CWKS) 8 pkt, , 

A oto zwycięzcy poszczególnych bie- 
gów: 

I — Suchecki (CWKS) 1:29,8 min. (no- 
wy rekord toru); II Krakowiak — 
(CWKS) 1:35,8 min., III — Bonin (Gwar- 
dia) 1:33,1 min., IV — Raniszewski (Gwar 
dia) 1:32,9 min. V — Kurek (Gwardia) 
1:33,4 min. VI — Raniszewski (Gw.) 
1:31,8 min. WII — Bonin (Gw). 1:32,1 min. 
VIII — Fijałkowski (Budowl.) 1:34.8 min. 
IX — Kurek (Gw.) 1:31,7 min. X — Ko- 
sierb (Spójnia) 1:35,86 min. XI — Rani- 
szewski (Gw) 1:32,2 min. XII Dziura 
(Górnik) 1:32,6 min., XIII — Raniszewski 
(Gw) 1:31,4 min. XIV — Bonin (Gw) 1:39,6 
min. XV — Suchecki (CWKS) 1:33,2 min. 
XVI — Dziura (Górnik) 1:33,6 min. 
XVII — Kurek (Gw) 1:35,2 min., XVIII — 
Krakowiak (CWKS) 1:36,6 min. XIX — 
Suchecki (CWKS) 1:33,1, XX — Raniszew 
ski (Gw) 1:31,4 min. 


Rewia łyżwiarska 


na Torkacie 

W ub. sobotę i niedzielę odbyły sie 
na Torkacie pierwsze w tegorocznym se 
zonie występy rewii łyżwiarskiej w wy- 
konaniu członków ZS Stal. Ponad 40 
tys. widzów oglądało bogaty program 
rewii, który obejmował m. in. tańce cha 
wrakterystyczne i ludowe oraz popisy 
jazdy dowolnej. 


M 


Nie tylko u. nas rozpoczął się 


bliki Demokratycznej. 


już sezon hokejowy. Sztuczne lodo- 
wiska pozwalają hokeistom nie martwić się zbytnio łagodną jesie- 
nią i organizować nawet poważne spotkania międzynarodowe, cho- 
ciaż do pełni sezonu jest jeszcze daleko. Na. zdjęciu ciekawy  frag- 
ment z międzynarodowego spotkania między reprezentacją czecho- . 
słowackich związków zawodowych a reprezentacją Niemieckiej 'Repu- 


ieg 


Słaby start bokserów II Ligi 


Gwardia bije Kolejarza 14 :6 


BYDGOSZCZ. 
ub. niedzielę wystar 
towała II między- 
zrzeszeniowa liga — 
bokserska. M. in. w 
Bydgoszczy odbył się 
mecz pomiędzy re- 
prezentacją ZS 
Gwardia II i ZS Ko 
lejarz II. Nieoczeki- 
wanie wysokie zwy 
pięściarze Gwardii w 


po» 
Kudłacik 


cięstwo odnieśli 
stosunku 14:6, 

Poziom walk nie mógł zachwycić, a z 
zawodników na wyróżnienie zasługuje 
jedynie reprezentant Polski Kudłacik 
(K), który w pięknym stylu zdeklasował 
b. wicemistrza Polski Piotrowskiego (G). 

A oto wyniki techniczne (na pierw- 
szym miejscu podajemy pięściarzy 
Gwardii oraz środowisk z których wywo 
dzili się zawodnicy. 

W w. muszej silniejszy fizycznie Ła- 
komy (Wrocł.) pokonał na punkty Soko 
łowskiego (Szczec.); w koguciej Gumow 
ski (Toruń) zwyciężył na punkty 
Pińskiego (Inowr.); w w. piórkowej Mo- 
cek (Gorzów) wygrał w I Tundzie na 
skutek poddania się Walczaka (Inowr.), 
w` lekkiej Pek (Gdańsk) przegrał na 
punkty z Nowakiem (W-wa), w lekko- 
półśredniej Piotrowski (Toruń) uległ 
wysoko na punkty Kudłacikowi 
(Gdańsk); w w. półśredniej Kula (Kato- 
wice) zwyciężył na punkty Żmijewskie- 
go (Wrocław); w w. lekkośredniej Der- 
kowski (Tor.) pokonał na punkty Pater- 
kę (Szczecin), w w. średniej Głowacki 
(Poznań) zwyciężył niezasłużenie na 
punkty Czaplę (Inowr.), w w. półciężkiej 
Gładysiak zdobył punkty walkowerem 
dla Kolejarza z powodu braku przeciw= 
nika a w w. ciężkiej Jądrzyk (Pozn), 
przypieczętował zwycięstwo Gwardii, 
wygrywając przez ko. w III rundzie z 
Bielem II (Wrocł.). 


* 


GÓRNIK — UNIA 11:9 


ZABRZE. Spotkanie o mistrzostwo II 
ligi bokserskiej między Górnikiem i 
Unią zakończyło się zwycięstwem Gór- 
nika 11:9. Mecz stał na słabym poziomie. 
Na uwagę zasługuje zwycięstwo Brzózki 
(Unia) nad Rychlikiem oraz porażka Ste 


w! 


ca (Unia) z Dziukiem (Górnik) w I rune 
dzie, przez t.k.o. w wadze ciężkiej. 
1 
WŁÓKNIARZ II — OGNIWO- 10:10 
ŁÓDŹ. W meczu o mistrzostwo II ligi 
bokserskiej Ogniwo zremisowało z Włók 
niarzem II w stosunku 10:10. Z druży= 
ny gości wyróżnić należy w wadze leke 
kiej Walugę, który pokonał zdecydoe 
wanie Lewandowskiego. i 


BUDOWLANI — CWKS TI 12% 

W  Poznani4 Budowlani wygrali s 
CWKS II 12:6. Niespodzianką był remis 
Kargiera z Czerwińskim (Budowlani) w 
wadze muszej. Pi 

TABELA II LIGI BOKSERSKIEJ 
spotk. pkt. st. zw. 


1. Gwardia II 1 2 14:6 
2, Budowlani j 1 2 12:6 
3. Górnik 1.2 11:98 
4. Włókniarz II 1 1 10:16 
5. Ogniwo 1, 1 10: 

6. Unia 1.0 dl 
1 CWKS H 1 0 , 6:12 
8. Kolejarz II 1.0 6: 


Górnik-Radlin 
wicemistrzem | Ligi . 


RADLIN. Ostatnie w tegorocznym ‘ses 
zonie spotkanie piłkarskie o mistrzostwo 
klasy państwowej między Górnikiem 
(Radlin) a Włókniarzem (Łódź) wygrali 
zasłużenie górnicy 3:1 (3:0). Dzięki temu 
zwycięstwu drużyna Górnika zajęła ostas 
tecznie drugie miejsce w tegorocznych 
rozgrywkach ligi piłkarskiej. 


TABELA I LIGI i 

Końcowa tabela rozgrywek 0 mistrzo= 

strzostwo I Ligi przedstawia się nastę- 
pująco: j 


gier pkt. st. br. 
1. Gwardia Kraków 22 32 43:13 
2. Górnik Radlin 22 29 41:28 
3. CWKS Warszawa 22 27 30:31 
4. Budowl. Chorzów 22 25 34:23 
5. Ogniwo Kraków 22 25 33:31 
6. Unia Chorzów | 22 24. 46:35 
%. Kolejarz Warszawa 22 23 „33:28 
8. Kolejarz Poznań 22 23 35:37 
9. Włókniarz Łódź 22 18 22:32 
10 Ogniow Bytom 22 16 16:28 
11. Włókniarz Kraków 22 15 30:42 
12 Gwardia Szczecin 22 7 17:81 


Echa... 


echa... 


stadionów, ringów i hal 


50 tys. widzów (tyle tylko zdoła po-, dzięki zwycięstwu 3:1 zdobył zaszczytny 


mieścić stadion WP w Warszawie) okia- 
skiwało w ub. niedzielę wspaniałą grę 
piłkarzy radzieckich podczas meczu Dy- 
namo Tbilisi — CWKS. Sportowcy Kraju 
Rad jeszcze raf żademonstrowali swój 
wysoki kunszt piłkarski, zwyciężając 
CWKS .2:0. Wynik ten jest b. szczęśliwy 
dla zespołu polskiego, który z pewnością 
potrafił tak jak i reszta piłkarzy, wy- 
ciągnąć odpowiednie wnioski z pokazu 
radzieckiego footballu.  Naśladownictwo 
wzorów radzieckich stanie się niewątpli- 
wie punktem zwrotnym dla piłkarstwa 
polskiego. 


To samo należałoby powiedzieć o nie- 
doścignionych sztangistach ZSRR, wielo- 
krotnych mistrzach świata, występują- 
cych z pokazami w różnych ośrodkach 
naszego kraju z okazji Miesiąca Pogłę- 
bienia Przyjaźni 
Ustanowienie 23 rekordów krajowych 
przez zawodników ploskich — oto realny 
plon korzystania z bogatej skarbnicy do- 
świadczeń i osiągnięć sportu ZSRR. 


k 


Ostatni akord I Ligi piłkarskiej padł 
w Radlinie. Miał on żałosny wydźwięk 
dla łódzkiego Włókniarza, radosny nato- 
miast dla miejscowego Górnika, który 


Polsko-Radzieckiej, |* 


tytuł wicemistrzowski, y 
k 

Rojno i gwarno było tym razem w ha- 
lach i salach. Nie próżnowali koszyka- 
rze, wyszli na ring bokszerzy II Ligi. w 
Lidze koszykowej zwyciężyli na ogół fa- 
woryci. Jedyną niespodziankę sprawił 
gruntownie odmłodzony zespół Kolejarza 
Poznań, wygrywając różnicą 1 kosza -z. 
zeszłorocznym mistrzem Polski Spójnią 
Gdańsk. Í 

Na premierę pięściarzy II Ligi można 
zapatrywać się różnie. Odsuwając sil- 
niejszy reflektor do najbliższej okazji 
dziś możemy już stwierdzić, iż nie wy- 
padła ona nadzwyczajnie, Poziom walk 
we wszystkich spotkaniach był nader 
słaby, a jaśniejsze punkty, w rodzaju 
Kudłacika, trafiały się zbyt rzadko. ` 


* 

Hokeiści. pilnie trenują na Torkacie. 
Na razie jednak ustąpili miejsca łyżwia= 
1zom, którzy tegoroczny sezon otworzy» 
li wielką rewią na lodzie. Nam, tzn, 
wszystkim spoza Katowic, pozostało w 
tej chwili jedno: czekać na śnieg i mróz, 
By przez masowy udział w sportach zł» 
mowych nabrać dalszych sił do wytężo» 
nej walki o płany produkcyjne, do walki 
o pokój. 


DZIŚ: 
Stanisława Kostki 
JUTRO: _ 


Józefata 
Wawrzyńca - 


WAŻNIĘJSZE «: TELEFONY: Straż Po 
żarńa 44-44. Pogotowie PCK 1000. Tak 
sówki 3655 i 3962. Informacja PKP 1187. 
Zegarynka 06. Informacja pocztowa 02 
1 03. Zamiejscowe 00. Komenda MO 2516. 
IKP 33-41, 33-42, 10-07. FE 4 


WWPAMAMUWIAWAWANAWOWUGA MOWY OTOOCOOALAA 


CZJBYDGOSZCZY, 
|| Ogonkomania i 


Czekaliśmy wczoe 
raj na tramwaj na 
rogu Chodkiewi:* 
cza i  Poniałow* 
skiego. Wiatr zime 
ny przewiewał do 
szpiku kości i dla 
tego też wiuliliśmy 
się pod drzwi wio: 
dące do sklepu 
PSS. Wtem pode: 
szła do nas niezna* 
joma kobieta. 

>: OP, " À — Pani po co 
sioi? — zapytała zaciekawiona, 

— Ja? Nic. Tak sobie... 

'— To ja też sobie stanę — oświad: 
czyła bez protestu z naszej strony, 
Wkrótce też utworzył się „ogonek” 
złożony z kilku osób. Co byżo dalej 
nie wiemy, gdyż wsiedliśmy do trams 
waju, . A panikarki czekały dalej. Mo: 
ść stoją tam jeszcze? „KORA” 


Bez legitymacji 


r W szkole nr 24 


na Chmwytomie ucz 
niowię dotąd  je- 
szcze nie ofrzyma- 
li legitymacjj szkoł 
nych, choć, swoje 
podobizny złożyli 
z początkiem ro- 
ku. Kierownictwo 
ezkołyu tłumaczy się brakiem blan- 
kietóm. 

Biedne dzieciaki, które nie śmią ro 
dzicóro prosić o grosze na „pełen bi- 
let" do kina (czy też gdy zajdzie po 
trzeba na wyjazd koleją) z zazdro- 
ścią patrzą jak koledzy z szkół in- 
nych z dumą ściskając swoje „pasz- 
porty“ oblegają kina. 

Czyżby naprawdę blankietów za- 
brakło? Czy też może kierownik szko 
ły troszeczkę... zawinił? „BEJOT” 


Potok na ulicy 


Rozpadało się de 
szczysko dopiero 
wczoraj. Jednak 
już poprzednio ob- 
serwowało „To ið- 
wo“ objawy zgoła 
deszczowe, W ub, 
sobole z Kącika 
poprzez chodnik 
do rynsztoku na 
ul, Garbary i na 
Grottgera _ przele- 
mała się woda jak po najmiększej u- 
lemie. Żródło tego potoku mykryliś- 
my na terenie Zakładu Przemysłu 
Cukierniczego „Jutrzenka“. 


‘Czy koniecznie trzeba — m skanali 
zoranej Bydgoszczy — takie masy 
wodne odprowadzać aż trzema ulica 
mi (i to poprzez chodnik) do pod- 
ziemnego odpływu? Ej, chyba nie! 

; y * (mak) 


a LR 


Z żużlem w oku 


mienie pralni me 


Nasz konkurs h 


Już nadeszły 
pierwsze korespondencje 
od Czytelników 


Otrzymaliśmy już szereg prac kon 
kursowych, które świadczą o żywym 
zainteresowaniu naszych czytelników 
współpracą z redakcją. Pragniemy 
podkreślić, że wszystkie dzisiejsze no 
tatki, zawarte w rubryce „To i owo“ 
są pióra naszych czytelników — ko- 
respondentów, odznaczających się 
spotrzegawczością i dozą dowcipu. 

Wszystkim tym, którzy jeszcze nie 
znają warunków uczestnictwa w na- 
szym najnowszym konkursie komu- 
nikujemy: 

A Każdy czytelnik, przesyła do 
,” dnia 20 bm. dowcipną wzmian 
kę do rubryki „To i ewo*, notatkę 
informującą o wydarzeniach lub ży- 
ctu swojej dzielnicy wzgl. zakładu 
pracy. W notatkach tych nie tylko 


gańmy i krytykujmy lecz także 
chwalmy tych, którzy na to zasłu- 
gują. 


Prace najlepsze będą bieżąco 
publikowanie z podaniem pełne 
go nazwiska lub kryptonimu czytel- 
nika — autora, według jego osobi- 
stych życzeń. Ilość prac, które można 
przesłać nie jest ograniczona. Ważna 
jest jednak aktualność! 
Poza nagrodami czytelnicy, 
których prace. opublikujemy 
„mają prawo do honorarium pienięż- 
nego. Należy więc do prac swoich 
załączać dokładny adres. . 
Prace można przesyłać pocztą lub 
codziennie składać w redakcji IKP 
z zaznaczeniem na kopercie „Moja 
korespondencja. (n) 


NŚ 


z ŻYCIA 
OR IZA BYDCOSKIC 
* W dniu 13-bm. godz. 18 Zarząd 
Okr. Zw. Zaw. Prac. Przem. Graf., Prasy 
i Wydawnictw organizuje wieczór pieśni 
i tańca w Domu Drukarza przy ul, Do- 
lina 3. Wstęp bezpłatny. 


x „Organizacja kontroli technicznej” 
to tytuł wykładu jaki wygłosi ob. Maf- 
cinkowski w dniu 13 bm. o godz. 19 w 
lokalu Zrzeszonych Klubów Techniki i 
Racjonalizacji 

Dnia 15 bm. o godz. 18,30 w lokalu 
NOT w Bydgoszczy (ul. Wyzwolenia 5, 
I ptr.) prof. Politechniki Gdańskiej mgr 
inż. Jan Piasecki wygłosi interesujący re- 
ferat pt. „Najnowsze zasady przyłączania 
silników klatkowych*'. Członkowie SEP 
oraz zainteresowani koledzy z innych sto- 
warzyszeń branżowych NOT proszeni są 
o liczne przybycie. 


Jutro „ premiera 


nie może zaspokoić potrzeb Bydgoszczy 


dat + 4 
Jedyną placówką uspołecznioną, która zajmuje się praniem bielizny 
na terenie Bydgoszczy jest Sp. Pracy Usług Różnych „Higiena”. Urucho- 
: i mechanicznej przez „Higienę” spotkało się z wielkim zado- 
woleniem wśród mieszkańców naszego grodu. | x 


| 


Niestety po kilku- miesiącach dzia- 
łalności pralni okazało się, że ra- 
dość ta była krótkotrwała. Jedna 

ralnia męchaniczna <nie, wystarcza 

wiem na duże miasto. Wprawdzie ! 
„Higiena” urządziła aż cztery punkty 
przyjęć bielizny przy ul. ul: Poznań 
skiej, Grudziądzkiej, Pomorskiej i 
Grunwaldzkiej, fakt ten jednak nie 
wpłynął na zwiększenie chłonności 
pralni, a io z dwóch przyczyn: 

Po pierwsze — dlatego, że pral 
nia zdolna jest wyprać dziennie 
300 — 400 kg bielizny. Pa dru- 
gie z usług „Higieny“ korzystają 
nie tylko gospodynie indywidnal 
ne, ale również bursy, hotele To- 
botnicze, większe zakłady pracy 
itp. . 

Jak nam sygnalizują. na początku 
grudnia br. zasięg usłag pralni zosta 
nię poszerzony przez uruchomienie 
dodatkowych -2 punktów przyjęć. 
Nie trzeba oczywiście wyjaśniać, że 
nie wpłynie to na polepszenie sytua- 
c 


ji. 

Celem dokonania zasadniczej zmia 
[ny w tym kierunku, konieczne jesi 
uruchomienie dalszych pralni. Jesi 
to jednak problem skomplikowany. 
W grę wchodzi tu bowiem dosiar- 
czenie odpowiednich maszyn i ko- 
tłów mechanicznych. których sprowa 
dzenie do Bydgoszczy napotyka na 
znaczne trudności. 


|giena”, czyni już od dłuższego cza- 
al 5 


s cami 


„W dni pokoju 


ie à í 4 ; 
i 


EŻYSER W, Braun jest filmom. 
cem, który ukochał morze, to~ 


też tematyka marynistyczna  wystę-| 
puje niemal roe 


mszystkich jego fìl- 


„Zw. Branżowy Sp. Pracy Różnej | mach. W swoim najnowszym ają „+ 
Wytwórczości i Usług, którego kom- | który wchodzi dzisiaj na ekran „£0- s 
peiencjom podlega Spółdzielnia „Fi- | morzanina”, ukazuje nam onie s 


su wysiłki w celu sprowadzenia 'do 
Bydgoszczy potrzebnych urządzeń 
mechanicznyć . Wierzymy, iż stara- 
nia ie przyniosą pożądany owoc, 
zwłaszcza że przed kilkoma miesią- 
udało się Zw. Branżowemu 
sprowadzić takie urządzenia z woj. 
zielonogórskiego i krakowskiego dla 
pralni mechanicznej w. Inowroeła- 
wiu. 

Czekamy zatem ` niecierpliwie na 
utuchomienie dalszych placówek u- 
sługowych siego rodzaju w Byd- 
goszezy. (Wan). 


Pończochy 
dla kobiet pracujących 


W bież. miesiącu kobiety: pracują- 
ce otrzymają. za pośrednictwem 
swych zakładów praey talony, odzna 
czone literami JiB; na podsiawie kió 
rych będą mogły kupić parę poń- 
czoch jedwabnych lub bawełnianych. 
Przydział pończoch będzie jednora- 
ZOWY. 

Talony wydawane będą na podsia- 
wię zarządzenia Min. Handlu Wewn. 
Przydział pończoch dla kobiet pra- 
cnjących ma na celu ułatwienie im 
zaopatrzenia się w ten tak potrzebny 
artykuł, który mimo zwiększonego 
przydziału do sklepów, jest nadal 
wykupywany przez spekulantów. 


Pismo, które popularyzuie przyjaźć z ZSRR 
Spotkanie 


z czytelnikami gazety „Wolność“ 


W ub. niedzielę odbyła się w Wo 
jewódzkim Ośrodku Szkolenia Par- 
tyjnego konferencja czytelników i 
korespondentów Gazety „Wolność“ 
z terenu Bydgoszczy i powiatu. Na 
konferencję przybyli przedstawiciele 
| redakcji „Wolność“ red. red. mjr Mi- 
chaś i kpt Mitrenko, przedstawiciele 
KW i KM PZPR. WK SD KW ZSL, 
70. TPPR. ORZZ, ZSCh, WP, ZW 
TK. ZW ZMP. przodownicy pracy 
oraz przodujący  chłepi z powiatu 
bydgoskiego. 

Referat omawiający zadania gaze- 
ty. jako pisma popularyzującego o- 
siągnięcia Zw. Radzieckiego: wygło- 
sił red. mjr Michaś. W dyskusji czy 
telnicy wysunęli swoje dezyderaty, 
podkreślając znaczenie jakie posiada 
pismo dla bliższego poznania Zw. Ra 
dzieckiego. 

Dyskusję podsumował red. mir Mi: 
chas; po czym glos zabrał członek 
| prezydium Zarządu Okręgowego 
LTPPR Maludziński. omawiając zna- 
| czenie gazeiv „Wolność” dla aktywu 
l ezłonków TPPR. 


| 


„Niespokojna słarosć 


na scenie bydgoskiej 


„Na zakończenie Miesiąca Pogłębienia 


Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, . Państwo- 
we Teatry Ziemi Pomorskiej wystawią 
na scenie bydgoskiej sztukę . Leonida 


»Bemba w góre! 


Ż E Bydgoszcz została całkowicie zdo 
byta dla sportu moiorowego do- 
wiodły tego raz jeszcze niedzielne wy- 
ścigi, ` motocyklowe. „Criterium Asów 
zgromadziło bowiem oprócz elity moto- 
cyklistów polskich Kilkanaście tysięcy 
widzów, którzy z podziwu godną pasją 
przesiedzieli na stadionie od 3—6 godzin. 
Przez 3 godziny w 20 biegach, 16 zawod- 
ników walczyło bowiem nieustępliwie na 


żużlu bydgoskim, chcąc dla swego zrze- | 


szenia wygrać „Criterium Asów“. 

4 MOCJI bylo aż nadto. Zaczęło się 
E już od I biegu, kiedy to jadący 
najlepiej na wirażach Suchecki (CWKS) 
ustanowił nowy Tekord toru: 1:29,8 min. 
Najpewniej jechał zwycięzca Raniszew- 


ski, największą rewelacją był Kurek, naj | 


większego pecha miał Spyra, wyelimino 


wany przez wypadek (na szczęście nie 
groźny) już w drugim biegu. 
* 
OMBA w góre! Terminu z hippodro- 
mu użyto na określenie sposobu 
działania 
go. Szkoda tylko, że ręka, 


m go w ruch spóźniła się kilkakrotnie, dla... brawo... 


4 


specjalnego aparatu startowe | przede wszystkm kpt. 
która puszcza | Wojtulewiczowi, słowami spikiera: brawo 


denerwując zawodników i widzów. 
* 
ISTRZ Polski Szwendrowski oraz 
Olejniczak i Glapiak nie zjawili 
sie na starcie mimo wielu udogodnień, 
zaofiarowanych im ze strony organizato- 
rów. Czyżby zwątpili we własne siły, 
czy też nie chcieli dopuścić do rewanżu 
za mistrzostwa Polski? i 
* 
PUBLICZNOŚCI myślano na każ- 
dym kroku i w każdej minucie. A 
więc: wyczerpująca spikerka, dobre pro 
gramy, tablica orientacyjna z aktualną 


| sytuacją wyścigów, w przerwach — trans 


misja meczu piłkarskiego Dynamo — 
CWKS.. A że tam od czasu do czasu 
ktoś z pierwszych rzędów: zetknął -się 
bezpośrednio z bryzgającym żużlem, co 
najwyżej zapalił się jeszcze bardziej w 
swej emocji sportowej. Słowem — rewia 
asów — udała się znakomicie. 

Była godnym zakończeniem tegorocz- 
nego sezonu. Podziękujmy więc za nią 
licznemu  sztabowi organizatorów, a 
Nowakowi i $. 


brawo! (R) 


pt. Niespokojna starość. 
autora 


'Rachmanowa 

Premiera utworu  Rachmanowa, 
radzieckiego znanego publiczności z wy- 
stawianego przed killku laty na scenach 


pomorskich „Okna w lesie“, odbędzie się 
jutro, we środę 14 bm. o godz. 19.00. 


Rachmanow porusza w „„Niespokojnej 
starości“ niesłychanie ważny problem 
jakim jest zagadnienie pracy naukowej 
w służbie ludu pracującego oraz koniecz 
ność ścisłego powiązania nauki w służbie 
ludu pracującego oraz konieczność ści- 
stego powiązania nauki z życiem poli- 
tycznym społeczeństwa, walczącego o 
lepsze jutro w interesie pokoju i socja- 
lizmu. 

„Niespokojna starość“ mimo, iż za 
tło wypadków obrała: sobie akcję umiej 
scowioną w czasach bezpośrednio poprze 
dzających Rewolucję Październikową, nie 
straciła nic ze swej aktualności. I dlatego 
sztuka Racihmanowa spotka się niewąt- 
pliwie z dużym zainteresowaniem. 

Tytułową rolę prof. Poleżajewa odtwa 
rzać będzie Mieczysław Wielicz, jego żo- 
ną Marią Lwowną będzie Zofia Molska. 
Poza nim w „Niespokojnej starości“ 
ujrzymy Jana Ulricha (uczeń Poleżaje- 
wa), Mariana Szula (student Boczarow), 
Tadeusza Tusiackiego (marynarza Kupria 
nowa), Stanisława Piotrowskiego, Helenę 
Alszyńską i Halinę Chorzewską.. Deko- 
racje i kostiumy projektował Jerzy Nie- 
siołowski. Tłumaczenia sztuki dokonał 
Paweł Hertz. 

Jutrzejsza premiera zapowiada się jako 
jedno z ciekawszych wydarzeń kultu- 
ralnych w tegorocznym sezonie Teatral- 
nym. , 


am ALONE PZ AA 


Na zakończenie wyświetlano film 
pn. „Bohater wolności”, (Wan). 


44646044060060200060664646608600606006000608606806060606008) 


Radca prawny IKP przyjmuje w 
poniedziałki od godz. 18.30—19.30 
w lokalu redakcji. 


44444444444444444064440440006446000000064000000660444600006000060460064646 
| £ nołalnika tepochua| 
0 ŚWIETLENIE Al. I Maja poprawiło 

** ste. Założono w niektórych punk- 
tach jaśniejsze lampy. Wyrażamy na- | 
dzieję, iż wszystkie zostaną zmienione i | 
nasza reprezentacyjna arteria będzie na- 
prawdę oświetlona. 


» 


W związku z nade 
chodzącą 'gwiazdką 
zwiększyio się za’ 
potrzebowanie ma: 
szych najmżode 
szych na zabawki. 
Sklep MHD przy 
ul. 1 Maja zaopa* 
trzył się obficie w 
najrozmaitsze gry i i 
zabawki. Są tam. samoloty drewnia* | 
ne, wózki, lalki, małpki, misie, skakan | 
ki, grzechotki, samochodziki, kuchen*, 
ki dziecinne i cały szereg  drobiaz: | 
gów mogących przynieść radość dzie= 
ciom. 

W PDT sprawa zabawek przedsta: ' 
wia się inaczej. Odczuwamy tu brak 
misiów, huśtawek, budownictwa, grze* 
chotek, mebelków dla lalek, klocków. 
Nie ma także zabawek wzbudzają” | 
cych u dzieci zainteresowania mur | 
zyczne jak trąbki harmonijki itp. Brak 
również skarbonek, które by wyrabia» 
ły u dzieci tendencje oszczędnoś: 
ciowe. 


/(t5.30, 17.45 i 20). 
Wolność: Młodzi mary= 


Bałtyk: Wędrówki owal 
rodzieja (15.30 17.30 i 19.30) 
Mir: Kwiat miłości — 
(godz. 19). . - | 
| 


(tel. 34-31). 


Rozmaitości: W piaskach 
środkowej Azji (co godz. 
od 16—24). 


OUN 


stawa sztuk 


dzieckich łodzi podr 
cych wybrzeży ZSRR przed zakusa- -. 


cej fabuły, obfituiącej 


W PDT. MHD i CPLA ną 


"W krainie zabawek 


nolujemy jeszcze pewne braki. | 


cd godz. 9—21. 


wodworska 22 (tel. 23-32). 
Nr 12 — Grunwałdzka 37 


WYSTAWY 
Pom. Dom Sztuki: Wy- | 


i architektury wnętrz. 


sprawy morza, „Dni pokoju” to ży- + 
cie i przygody zał 


ogi jednej z rar 
podnych, strzegą. . 


mi imperiałistycznych agresorów. . 
Na kanmie interesującej i porywają . 
w momenty. 
pelne napięcia dram Yycznego.. rysi 
ją nam reżyser i scenarzyści sylwet-, i 
ki mężnych i zdyscyplinowanych ma- 
rynarzy radzieckich, Do niecodzien- n 
nych walorów filmu należą barwne 
zdjęcia morskie, za które operatoro- 
mi „Dni pokoju” — D. Demuckiemit ` 
przyznano nagrodę na tegorocznym 
festiwalu m, Karlobych Varach. 

Wśród odtmórców filmu spotyka- 
my znanego aktora S. Gurzo (grał ro 
Mlodej wardii" it „śmiałych lu- 
dziach”) oraz rodzięczną F. Bystrzyc- 
ka, N. Timofiejema i przed 


, iciel- 
kę młodego pokolenia aktorskiego L. 
Darnoroską, (n). c 


Zebrania 
organizacyjne 
obrońców pokoju 


Dnia 13 bm. o godz. 18. w szkęłe 
przy ul. Sandomierskiej, odbędzie 


d 


> 


się zebranie organizacyjne rejonu = A 


46. który obejmuje ulice: 

Toruńska od nr 105115 nieparzy- 
ste, Toruńska od nr 166—272 pa- 
rzyste, Częstochowska, Sandomier- 
ska, Smętna i Spokojna. 

Dnia 15 bm. o godz. 18 , w szkole 
przy ul. Sowińskiego, zebranie o0r- 
ganizacyjnerejonu 5, który obejmu- 
je ulice: 

Ogrodowa, Racławicka i Rycerska. 


Posiedzenie. 
Woj. Komisji „n WA“ 


W gmachu Prezydium WRN w 
Bydgoszczy. odbyło się plenarne po-' 
siedzenie Wojewódzkiej: Komisji Spoj 
łecznej do Walki z Analfabetyzmem. 
W zebraniu wzięli udział przedsta 
wiciele organizacji społecznych, poli- 
tycznych i młodzieżowych. ą 
- Dałej . ob. Dobrowolski, zapoznał 
delegatów z wytycznymi pracy ma 
miesiąc listopad i grudzień. Zebranie 
zakończono dyskusją nad spraw ozda 
niami członków komisji. 2 akcj 
„WA“, oraz podsumowaniem jej 
wyników w naszym wojewódziwie 


4 


zauważyć slabe zaopatrzenie w zaJ 
bawi mechaniczne jak np.: pociągi 
nakręcane, jadące po szynach — 
a szkodal Ten rodzaj zabawek wzbu 
dza zainteresowania do maszyn i 
ich. konstnukcji. F 

Na szczególną pochwałe zasługuje 
sklep nr 4 Centrali Przemysłi Arty* 
stycznego. Oglądamy tu lalki w strø- 
jach regionalnych oraz. zabawki o 
charakterze ludowym. W bież. tygod: 
niu Centrala otwiera nowy sklep z, 
zabawkami przy ul. Dworcowej 7._Że 
względu na większy lokal będzie. „tam 
więcej miejsca na zabawki, które 
każą się ku, uciesze „dziatwy. w. caiej 
okazażości, (t) : ; 


Legitymację na nazwisko Kazimierza 
Siudzińskiego znaleziono w ub. sobotę 
Uczciwym  znalażą jest p.- Jan- Stem- 


We wszystkich Gklepach daje się powski. Zguba do odebrania w redakcji. 


KINA CO? TEATR ZIEMI POMORSKIEJ 
Pomorzanin: W dni po Wtorek: Pan Damazy 
koju (godz. 16, 18.15 i GDZIE (godz. 19). 
50.30). Z Środa: Niespokojna sta 
Polonia: W dni pokoju KIEDY? rość( godz. 19). 
ROR] | aa RADNA 
: „Góry Alpy“, (czynny| Wtorek, 13 listopada 


14.50 Koncert rozrywke 
wy zespół instrimentalny 


narze (16, 18 i 20). DYŻUR APTFK |T. Polańskiego, sekstet 
Gryf: Wyspa szczęścia| Nr 13, Al. 1 Maja 27| ZMP pod kier. E. Lubia- 
(15.45, 17.45, i 20). (tel. 23-14). Nr 102 — No- | towskiego, 16.20 Bydgo- 


| ski dziennik radiowy, = 
16.35 Stylizowana muzyka 
ludowa, “18.50 Młodym 4 
przodownikom pracy w 
| dniu Święta Młodzieży, — 
198.05 Nowe nagrania z 
į plyt- „Muza*, . 10,20 GQ 
czym mówi wieśr . 


LU LLLUDJ 


i użytkowej 


po zajmujących się nałogowo 
zbieraniem różnorodnych, bardziej 
lub mniej użytecznych przedmiotów i ru 
pieci można podzielić na trzy zasadni- 
cze kategorie: a) takich, którzy czyniąc 
to, czynią rozsądnie i mądrze, b) takich, 
który by lepiej zrobili rezygnując ze 
swej manii i c) takich wreszcie, którzy 
za swe kolekcjonerskie wyczyny winni 
mieć przyznawane nagrody w postaci 
skierowania na bezplatny, parumierięcz 
ny pobyt w obozie pracy. 

Taki np. Stefció Bąk zajmujący się fi- 
latelistyką zaliczony być powinien do 
kategorii pierwszej. Zbierając bowiem 
znaczki — wyrabia w sobie zmysł systę- 
matycaności i dokładności, zwiększa za- 
sób swych wiadomości z zakresu ge- 
grafii i odnosi szereg innych korzyści. | 
To samo dotyczy prof. Nikodema Niko- | 
demkiewicza, zajmującego się kolekcjo- 
nowaniem starych monet i to samo moż 
na powiedzieć o Zosi Ocżytanej, kolek- 
cjonującej z zamiłowaniem książki. 

Ale czy możecie mi wytłumaczyć, po- 
eo. Agapit Bąbel z cierpliwością godną 
lepszej sprawy, kolekcjonuje stare pu- 
cika od zapałek? Alho co przyjdzie ko- 
mu z tego, że Dionizy Schab ma pełną 
szufladę zużytych i pordzewiałych ży- 
letek? Ą 

Tak samo nie stałaby się dziura w nie 
bie, gdyby Apclonia Bigosińska przesta- 
ła wyłudzać od znajomych i krewnych 
pogięte i brudne puszki od konserw, któ 
rymi uzupełnia swą bogatą kolekcję, zaj 
mującą cały dół sporego kredensu! Nie 
sądzę również, by potomność miała wy- | 
stawić pomnik panu Teofilowi Pijawce | 
za to, że przechował dla takowej spory 
zbiór starych tub po paście od zębów, 
które kolekcjonował przez wiele lat swe- 
go pracowitego żywota. 

Tego typu zbieracze potrzebni są nasze 
mu społeczeństwu tak, jak mnie np. 
wrzodzianka na czubku nosa, ałbo jak 


PRD NEA SETA OREW ANTEE KOTOR STOBNO YO OAE 


Dnia 11 listopada zakończył swe praco- 


dziura w moście. Mieszkania ich prze- 
mieniają się zazwyczaj w rupieciarnie, 
wypełnione stertami pustych butelek, pu 
stych puszek i słoików. W szale kolek- 
cjonerstwa zapominają o tym, że te pu- 
szki, butelki i słoiki bardzo przydałyby 
się naszym fabrykom i że stanowią one 
cenny surowiec, mogą się stać żródłem 


dość poważnych oszczędności. Zapomi- 
nają o istnieniu instytucji pod nazwą 
Centrala Odpaków Użytkowych, która 


również zajmuje się zbieraniem butelek, 
puszek i słoików, lecz czyni to w innym 
celu, niż Agata Bąbel, Dionizy Schab, 
Apolonia  Bigosińska, Teofil Pijawka 
i setki i dziesiatki innych „kolekcjoma- 
niaków*. 

Jest jeszcze trzecia kategoria kolekcjo- 
nerów, znacznie gorsza od poprzedniej. 
Należą do niej m. in. pani Aniela Klap- 
cia, trudniąca się nałogowo kolekcjono- 
waniem mydła, cukru, mąki tudzież 
świec i proszku de'prania, pan Eustachy 
Zapobiegliwy, który posiada bogaty 
zbiór noży, widelców, łyżeczek i popiel- 
niczek, świśniętych w domach swych 
znajomych oraz w odwiedzanych przez 
siebie restauracjach i pan Dezydery 
Nóżka, którego „konikiem“ jest skrzętne 
zbieranie materiałów tekstylnych, poń- 
czoch i skarpet. 

Tą — najgorszą — kategorią kolektjo- 
nerów nie chcemy się tu zajmować, po- 
zostawiając ich czułej i troskliwej opie- 
ce Komisji Specjalnej, PIH-u tudzież Ko 
misji do Walki ze Spekulacją. 

Chodzi nam o tamtych, którzy czy- 
nią ze swych mieszkań rupieciarnie, nie- 
potrzebnie przetrzymując potrzebne nam 
wszystkim puszki, pudełka i butelki. 

Bywa, że niektóre zakłady pracy, nie 
które fabryki postępują w podobny spo- 
sób, troskliwie przechowując w swych 
magazynach maszyny, narzędzia i ma- 
teriały im nieprzydatne, a poszukiwane 
przez innych. Na fabryki te znalazło się 


+ 


Zw. Dentystów R. P. śp. 


W dniu 11 bm. zmarł nasz zacny kolega 
były długoletni prezes i członek honorowy 


jednak lekarstwo w postaci Urzędu 
Upłynniania Remanentów, tzw. UUR. 
Należałoby obecnie pomyśleć o powoła- 
niu podobnego urzędu, który by zainte- 
resował się bogatymi zbiorami cennych 
nierąz surowców, marniejących w mie- 
szkaniach różnych Schabów, Bigosiń- 
skich i Pljawek, słowem w mieszkaniach 
wszystkich kolekcjonerów drugiej kate- 
gorii. 

I dlatego taki UUR, 

co to z różnych ciemnych dziur, 

z piwnic, z komód, z szaf i z biur 

wyciągnąłtby parę fur 

blachy, stali, szkła i skór, 

oszczędzając forsy wór — 

winien powstać. Kropka. 


* 


Dzieci poza- 


(O) O. T. Nowe Dobre. 
małżeńskie, o ile ojcostwo zostało stwier 
dzone, mają prawo do zaopatrzenia siero 
cego na zasadzie art. 3 ust. 1. c. ustawy 


o zaopatrzeniu inwalidzkim (Dz. URP 
Nr 22 pz. 131 ex 1945) w brzmieniu de- 
kretu (Dz. URP Nr 50 poz. 387 ex 1948). 
Również i matka sieroty ma prawo do 
zaopatrzenia, o ile pozostawała w fak- 
tycznej wspólnocie małżeńskiej w ciągu 
conajmniej jednego roku, jeżeli ze związ 
ku tego urodziło się dziecko, lub w 


ciągu trzech lat, jeżeli związek był bez 
dzietny. Termin zgłoszenia roszczeń dla 
wdów, pozostałych po żołnierzach pole- 
głych Wojska Polskiego upłynął z dniem 
31. 12. 1950 r. a dla wdów, pozostałych 
po żołnierzach b. armii niemieckiej, za- 
ginionych lub poległych w latach 1939 
do 1945 upłynął z dniem 1. 11. 1949. (258) 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI SHEENA Nr 296 — 


- $PACERKIEM PO ŁODZI 


w dzwoniącym wesoło niebieskim tram 
waju wjeżdżamy na ulicę Piotrkowską — 
ruchliwą o każdej porze dnia, w szcze- 
gólności w godzinach wieczornych arte- 
rię robotniczego miasta. Ceglane komi- 
ny jak zwykle wyrzucają kłęby dymu, 
który brudzi błękitne niebo ostatnich je- 
siennych dni. 

Szereg wystaw sklepowych po obu stro- 
nach ulicy przykuwa wzrok przechod- 
niów. Estetyka i pomysłowość dekoracji 
sklepowych — dzieła łódzkich artystów 
plastyków. W sklepach ożywiony ruch. 
Sezon jesienny w pełni, obok ciepłych 
palt i eleganckich butów można dostać 
gumowe płaszcze, ubranka dziecięce, gar- 
nitury, welwetowe marynarki różnych 
gatunków. 


Ale skierujmy się na bocznice miasta. 
Obok Parku Poniatowskiego przy atelier 
„Filmu Polskiego“ ukończono właśnie 
zdjęcia plenerowe do filmu „O młodym 
Szopenie*. Efektowne dekoracje — ulicz- 
ki starej Warszawy i Paryża sprzed prze- 
szło 100 laty — są już częściowo roze- 
brane. Film jest na ukończeniu. Jeszcze 
tylko żmudny montaż i wkrótce ujrzymy 
to nowe arcydzieło na ekranie. 

Przy ulicy Narutowicza powstaje wspa- 
niały teatr robotniczej Łodzi z wielką 
sceną obrotową, co umożliwi zmianę de- 
koracji w przeciągu trzech minut. 


Mieszkańcy Łodzi żywo interesują się 
budową tego ośrodka kultury. Na budo- 
wę wpłynęły liczne indywidualne dary 
pieniężne Łodzian i duże sumy uzyskane 
z atrakcyjnych występów i przedstawień 
teatralnych. 

Skręcając z ulicy Narutowicza w Sien- 
kiewicza, na rogu rzuca się w oczy ol- 
rzymia konstrukcja stalowa. Czerwona 
siatka żelaznych belek wznosi stę wy- 
soko ponad miastem. Tu buduje się 14 
piętrowy wieżowiec Centrali Tekstylnej. 

zajrzymy jeszcze na Bałuty, najbar- 
dziej upośledzoną przed wojną dzielnicę 
miasta. Robotnicy, którzy do tej pory 
mieszkali w brudnych, obdrapanych ka- 
mienicach Bałut — otrzymali słoneczne 
mieszkania w szeregu ukończonych bu- 


Wartościowe i pożyteczne wygrane 
Przystępna cena 20 zł za los 


dunków nowobudującego się osiedla, W 
wielu odbudowanych domach powiązanQ 
ich pierwotny, zabytkowy wygląd z no- 
wym socjalistycznym budownictwem. 
Obok plantuje się rozległy teren pod 
przyszły park. W Łodzi z każdym dniem 
przebywa drzew, na każdym wolnym pla 
cu, na każdym małym skrawku ziemi 
robi się zieleńce i sadzi krzewy. K. Wif, 


Anegdoty 


Jeden ze znajomych Bernardą Shawa 
napisał jakąś książkę. Zwrócił się więc 
do Bernarda Shawa z prośbą, by mu na* 
pisał do niej wstęp. 

— Jak to? Mam ci darmo poświęcić 
trzy miesiące czasu? Wykluczone! 


— Ale mnie idzie tylko o krótki wstęp 


na jakieś 200 do 300 słów. 

— Nigdy nie piszę krótszych wstępów 
jak na 30000 słów. 

— A nie może pan napisać krótkiej 
przedmowy? 

— Niestety nie mogę. Publiczność za 
swoje pieniqdze chce coś mieć. Nie mo- 
gẹ jej oszukiwać. A poza tym, ktoby tam - 
chciał po mojej przedmowie czytać je” 
szcze pańskie brednie. 

+ * LJ ` 

Liszt i Rubini zapowiedzieli kone 
cert w jednym z większych miast 
Francji. Ku swemu wielkiemu zdzi- 
wieniu dostrzegli na sali zaledwie 
kilkadziesiąt osób. Mimo tak nielicz- 
nego audytorium, obaj artyści świet= 
nie. się spisali, ale publiczność reago- 
wała tylko słabymi oklaskami. Wi- 
dząc ten ponury nastrój Liszt wystą” 
pił przed rampę i rzekł: 

— Panowie i Panie. Sądzę, że ma- 
cie już dość muzyki i śpiewu, wobec 
tego pozwolę sobie zaprosić wszyst= 
kich tu obecnych na kolację. 

Propozycja ta spotkała się z ogól- 
nym aplauzem i eate towarzystwo 
udało się do restauracji. 

Liszt zapłacił za kolację 1.200 fran- 
ków. 


ROWER nowy męski — 
sprzedam. Zbożowy Ry» 
nek 8 — skład. (7419 


7442 


wite życie opatrzony Sakramentami św. 
mój najdroższy mąż, nasz najukochańszy 
ojciec, teść, brat, szwagier i wujek śp. 


Teodor Iwicki 


przeżywszy lat 78 'o czym zawiadamia 


w głębokim smutku pogrążona 
RODZINA 
Pogrzeb.. odbędzie „się - w środe 
dnia 14. XI. 1951 o godz. 15.30 w kaplicy 
cmentarza Najśw. Serca P. Jezusa. 


Bydgoszcz, Al. 1 Maja 31. (7452 


T METOE 
W dniu 9. XI. 1951 r. o godz. 18.35 zmarł 
nagle opatrzony Olejami $w.. mój najdroższy 
mąż, ‘tatuś, syn i brat śp. (7450 
Paweł Syntek 
€ przeżywszy lat 34 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 13. XL 1951 r. 
o godz. 15.30 na cmentarzu Starofarnym 
przy ul. Grunwaldzkiej o czym zawiadamia 


Teodor iwicki 


dentysta — przeżywszy lat 78 


Cześć Jego pamięci! 
Koledzy 
Pogrzeb odbędzie się 14 bm. o godz. 15.30 


z kaplicy cmentarza 
świętszego Serca Pana Jezusa. 


Dnia 9. XI. zginął śmiercią tragiczną 
mój najdroższy nigdy nie zapomniany 


mąż, ojciec, brat, wujek i szwagier śp. 


Stanisław Szypura 


przeżywszy lat 58, o czym zawiada- 
miają w ciężkim smutku pogrążeni 
7 ŻONA I SYN 


Pogrzeb odbędzie się w środę 


parafialnego Naj- 
(7458 


|| oweważnena f 


UNIEWAŻNIA się. zagu- 
bioną kartę meldunkową. 
Chylewska Wanda, Dąbro 
wa Gm. Kamień pow. — 


UNIEWAŻNIA się zagu- 
bioną kartę meldunkową. 
Cichowicz Mieczysław — 
Bydgoszcz, Częstochowska 


oto zalety I Loterii Fantowej P.M.L. 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 


Łódź uł. Więckowskiego 15 tel. '51-34 
Od dnia 12 listopada br. codziennie o godz. 18,30 


sztuka J. Słowackiego 


„HMORSZTYWSKI'* 


(Kossakowscy) 7439 


mee 
UNIEWAŻNIA się legi- 
tymację Zw. Zawodowe- 
go Metalowców 24725 na 
nazwisko Matuszak Kazi- 
mierz. (7408 


UNIEWAŻNIA się zagu 
bioną legitymację Zw. Za 
wodowego. Bydgoszczy — 
Sturmowski Tadeusz. 
(7418 


(7451 


UNIEWAŻNIA się zagu- 


(7449 bioną kartę meldunkową 


pogrążona w nieutulonym żalu r 


RODZINA cmentarza Nowofarnego. 


[PRACOWNICY POSZUKIWANI | 


St. Księgowy bilansista potrzebny od zaraz z wy- 
fagrodzeniem według III F grupy. Zgłoszenia No- 
womiejskie Zakłady Terenowego Przemysłu Mate- 
riałów Budowlanych w Nowym Mieście n/Drw. 
ul. Kopernika. (7337k 


| DZIERŻAWY 


ZIERZAWIĘ. około 


LINOLEUM chodnik — 
dywan, piecyk gazowy 
kupię. Oferty — ceną, 
wielkość. IKP Byd- 
goszcz „„,7387''. (7387 


POSZUKUJĘ dzierżawy — 
od 4 do 5 ha ziemi ze za- 
budowaniem lub ogrod- 


EPIDIASKOP, mikroskop 


dnia 14. XI. 1951 r. o godz. 15,30 z kaplicy 


Bydgoszcz, ul. Długa 55. 


|ę korno__I$ | GL rosa wue TĄ 


SAMODZIELNA gosposia 
potrzebna. Dworcowa 54/3. 


GOSPODYNI (pomoc do- 
mowa) potrzebna, Hillar, 


(7455 dunkową legit. Zw. 


przez Inowrocław 
nazwisko Kazimierz 
biak. 


UNIEWAŻNIA się 


(7454 
PPRN, Samoklęski. 
świadczenie drugiej 
stracji wojskowej 


metrykę urodzenia, 
wód osobisty wydane — 


UNIEWAŻNIAM zagubio- 
ne dokumenty kartę mel 


Zaw. 
do- 


na 
Glu- 
(7204 


zagu- 


bioną kartę meldunkową 
nr F XII 580 wydaną — 


Za- 
reje- 
wyda- 


nictwo przy większym 
mieście. Dembicki Fran- 
ciszek Nowe, ul. Nowa 34 
pow. Świecie. (7429 


th ziemi, Glinki 37. 
Wiadomość . ul. Stefana 
Czarneckiego 9-1. (7433 


RADI Q 


WTOREK, 13 LISTOPADA, 1951 ROKU 


5.05 Wiadomości poranne. 5.10 Koncert poranny. 
'8.55 Pochód przyjaźni - pieśń masowa. 6.30 Dziennik 
poranny. 6.50 Koncert rozrywkowy. 12.04 Dziennik 
południowy. 12.15 Pieśni włoskie śpiewa Jerzy 
Molenda. 12.45 Na swojską nutę. 13.30. Audycja 
£zkolna dla kl. I. 18.55 Audycja szkolna dla kl. III 
i IV: 14.15 Muzyka dla wszystkich. 15.30 Opowieść 
b lasach — K. Paustowskiego, 16.00 Wszechnica Ra- 
diowa. 17.00 Wiadomości popołudniowe. 17.45 Radio- 
wy poradnik językowy. 18.00 Konkurs chórów. 18.30 
Wszechnica Radiowa. 19.30 Muzyka i aktualności. 
2.00 Koncert symfoniczny. 21.00 Pieśni polskie 
śpiewa M. Drewniakówna. 21.50 Muzyka w Herzen- 
burgu — opowiadanie T. Borowskiego. 22,10 Orkie- 
stra taneczna PR. 23.00 Koncert kameralny. 23.50 
Ostatnie wiadomości. 


REDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
1 33-42. 


ul. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ W BYDGOSZCZY 


ul. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami). Tel. 24-29, 
przez roznosiciela 3,90 zł 
Rękopisów niezamówionych Redakcja nie 
zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada, 


Prenumerata: pocztowa 3,60 zł, 
miesięcznie. 


Gscionki 1 tiok Drukarm Spółdzielni Wydawniczej „Prasa Demokratyczna — Nowa Epoka”, Warszawa, Śniadeckich 16, Oddział w Bydgoszczy, Czerwonej Armii 18, tel. 18-99, 33-41 i 33-42. 


sztoper, projektor kupi 
Pujdak Łódź, Piotrkow- 
ska 83. (7440k 


DOMY, gospodarstwa pla 
ce wszelkiego rodzaju po 
szukuje Lubiewski Toruń 
Stalingradzka 3. (nr 30 


SZAFĘ trzydrzwiową ku 
pię — wiadomość Pod- 
lewski — Chojnice Szosa 
Gdańska 74. (7427 


FUTRO męskie kupię. — 
Oferty składać do IKP 
Bydgoszcz ,,7401*', (7401 


KULTURALNĄ panią — 
przyjmę — wspólny po- 
kój balkonem, utrzyma- 
niem — centrum. Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. 

(7445 


Gdynia, ul. Litewska 8. 
(7438k 


POMOC domowa do — 
dwóch osób na wyjazd — 
blisko Bydgoszczy po- 
trzebna. Zgłoszenia ul. 
Janka Krasickiego 11-1. 
(7432 


ZDOLNY matematyk ko- 
repetytor pomoc XI kl. 
potrzebny zaraz, Piotra 
Skargi 14-4, (7437 


PANIENKA do sklepu — 
piekarskiego potrzebna — 
Bydgoszcz, Racławicka 2. 

(7413 


2 małe pokoje kuchnią za 
mienię podobne większe. 
Wiadomość Pocztowa 1-9. 

(7428 


nej PPRN Szubinie. Ed- 
mund Pyszczyński Grzecz 
na — Panna powiat Szu- 
bin. (7430 


UNIEWAŻNIA się zagu- 
bioną książeczkę Związku 
Zawodowego Nr 66440. — 
Kulpińska Maria — Bydź 
goszcz. (7448 
UNIEWAŻNIA się zagu- 
bioną kartę meldunkową 
wydaną przez Gm. Radę 
Narodową w Łęcznie na 
mazwisko Michlewicz Wła 
dysława. , (ur 2 


UNIEWAŻNIA się zagu- 


.|bione Hali Targowej do- 


kumenty: kartę meldun- 
kową, legitymację ZNP, 
ZPAP. Anna Rafińska — 
znalazca odda Bydgoszcz, 
Cicha 1. (7416 


PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 15 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTKIE 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE. 
PRENUMERATĘ POD OPASKĄ WPŁACAĆ NA KONTO PKO nr VI-1861. 
REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY. — WYDAWCA: SPÓŁDZ. WYDAWNICZA 
„PRASA DEMOKRATYCZNA — NOWA EPOKA“, WARSZAWA, ŚNIADECKICH 16 
ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY, UL, CZERWONEJ ARMII 20, TEL. 33-41 t 33-42. 


nr F-XIII — 2933 Cecylia 
Szmytkowska. Kowalewo, 
Szpitalna 2. (7424 


UNIEWAŻNIA się skra- 
dzione wszelkie dokumen 
ty: kartę meldunkową — 
F-VIII 36861 — Łobżenicy 
Kulawik Antonina. (7422 


UNIEWAŻNIA się zagu- 
bioną książeczkę Ubezpie 
czalni Społecznej nazwi- 
sko. -Zygfryd Budnik. 
(7203 


UNIEWAŻNIA się zagu- 
bione dowody tożsamości |, 
koni: kasztan 
i chrapką — tylne pęci- 
ny białe wiek 7 lat oraz 
gniady prawa tylna pęci- 
na biała wiek 4 lata — 
Franciszek Steinke Krze 
wina — pow. Chodzież. 
(7423 


[rasa] | 


Trzymiesięczne nowoczes- 
ne korespondencyjne kur- 
sy księgowości. Łódź — 
skrytka 163, (7010 
Kaadaa 


OGŁASZA JCIE SIĘ 
w IKP 


[|| sprzeoaż || 


FUTRO karakułowe, fi- 
gura średnia, dobrym — 
stanie sprzedam. (7205 
Adres IKP. 


TENOR — saksofon B. za 
mienię na akordeon lub 
sprzedam. Nakło, Kiliń- 
skiego 1. Przybyliński. 
(7399 


ZAMKI błyskawiczne róż 
nych wymiarów po ce- 
nach przystępnych i każ 
dej ilości dostarcza — 
Pujdak Łódź, Piotrkow- 
ska 83 (7441 


RADIO 4 lampowe oraz 
autko sprzedam. Kujaw- 
ska 82-2, (7447 


SYPIALNIĘ oraz pianino 
dobrym stanie sprzedam. 
Jasna 28-8a. (7446 


(SPRZEDAM lub zamienię 
pianino na samochód, — 
motocykli. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (7436 
KOPIĄC AA WH GR LPR 
WILLĘ z komfortem i 
ogrodem w. Bydgoszczy 
i w Toruniu sprzeda. Lu 
biewski Toruń, Stalin- 


RADIO 4 lampowe ,,Su- 
per“ sprzedam. Byd- 
goszcz, Saperów 205 (7411 


ŁAWY _ 3-stolarskie nae 
rzędziami sprzedam. — 
Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (7410 


ZGUBIONO tekę i czapkę 
zwrot za wynagrodzeniem 
Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (7434 


ZGUBIONO książeczkę — 
wojskową nr 029778-65 wy 
daną RKU Wałcz, dowód 
osobisty nr 507 wydany 
przez Zarząd Gminny — 
Mielęcin pow. Wałcz, le- 
gitymację partyjną Idzik 
Wiktor,  Miłogosz pow. 
Wałcz. (7428 


ZA DŁUGI mojej żony 
Czesławy Kowalskiej z do 
mu Jur nie odpowiadam 
mąż Franciszek Kowalski, 

(7453 


ROWER męski znalezio= 
no odebrać Jasria 8 m. 5a. 

(7408 
A ACZ LAD 
PLISOWNIA — przyjmue 
ję. Bydgoszcz, Długa 66. 
sklep artykułów piśmien 


gradzka 3. 
ULE 


OGŁOSZENIA drobne po 150 zł za słowo 
opłata za 10 słów. Maksymalna ilość 30 słów 
milimetr.: w tekście 10,80 zł, za tekstem 4,50 zi. 
3— zł, za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30,— zł 
za 1 wiersz 2-łamowy (za tekstem). 
30%» drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie 
odpowiadamy. — Konto PKO „IKP“ nr VTI-140. 


(7425! nych — zabawek. (7421 


UITATE MAMMOWĄNAMUWOWANMANYM 


"zx JI U M O RN 


SPORT PO AMERYKAŃSKU 
— Ustanowił rekord świata we wstrzymywanie 
oddechu... i musieliśmy go pochować... 


(„Neue Berliner Tlustriete'$ 


Minimalna 
Ogłoszenia 
nekrologi 


w niedziele i święta 


E-I1-11884 


IMERTRYPPNNRZPYPENNZPECYIA. 


